
Ner 8. Kraków, 12 Stycznia — Środa Bok
Caa» wychodzi codziennie, wyjąwszy niedziele i dni świąteczne.

Oddzielne Nra Czasu, o ile zapas starczy, w Krakowie po 10 c., we Lwowie lub z przesyłką pocztową

P  !• e  i m  n i  p  r  a  1 3  w y n o s i !
| na cały rok [ na kw artał I na

Pocztą w państwie Austryackiem ...............................................I 24 złr. ] 6 *jr. } ' '
- ,  Niemieckie^ ..................... ..  I 28 złr. 7 złr. ;
„ do Włoch, Prancyi, Anglii, Belgii, Szwajcaryi, Turcyi | H }r 3 z}r.

1 innych państw należących do związku pocztow ego.....................  32 złr. |
Prenumeratę przyjmuje »lę tylho od Iff-* do ostatniewo dni* f  „ '̂“nadsyłać' franco 
z pieniędzmi i przekazy pienieżne na prenumeratę i ogłoszenia (inseraty) up r ą .  j ‘ ^ e - ()p}acje 
do Adrainistracyi Czasu w Krakowie. — U sty  reklam acyjne meopieczętowane n P 

pocztowej. — Listów  m efrankow anych nie przyjmuje s 
Hękoplsmów nadsyłanych nie zwraca się.

P r e n u m e r a t ę  p r i y j n m j ^ 5 
w  Krakowie 1 Administracya „CZASU*, tudzież urzędy pocztowe. Miejscową prenumeratę'
bsicc-urnia S. A. K rzy żan o w sk ieg o , handel Nowakowskiej. — O g ł o s z e n i a  (inseraty) przyjmie sęr  

Koh d tnieisca wiersza drukiem drobnym (petitowym), za pierwszy raz 10 cent., za każdy n< ęp
?P !2> ^ccńtJ W ad e*tan e (na 3 stronnicy dziennika) o d  m i e j s c a ' ’ w i e r s z a  drukiem drobnym po

J ' i a,iv r z D o la e z e n ln  d o  „ t  z a s u o  (prospekta, cyrkularze, ogłoszenia 1 1. p.) przyj J 
?  T r k  'od 100 enem- dla zamiejscowych, a 60 cent. od 100 egzem, dla miejscowych pre-się za cenę 1 złr o d j w ^ e g i^ ^  ^  n>lI|rz|><| na’(lpoł^  n„ nk« fitn nocztowvm. -  O g ło s z e n iu  1

przy uucy p0jgg0niśre 38); w W ie d n iu  pp. Haasenstein & Vogler (także w uam-
burgu Frankfurcie nad Menem, Berlinie. Lipsku, Bazyl i i Wrocławiu), Ą. Oppelik, Stubenbastei N r^  
nurgu, rranKiur M (także w Berlinie, Hamburgu, Monachium 1 Norymberdze), L. L. LWiine 
(także w Pradz ), . ( Frankfurcie nad Menem), Rotter & Comp. Riemergasse 12.

. „ .  przebiegu obrad angielskiej Izby niższej nad adre-
MralLÓW 11 Stycznia. g9m, a miały się one toczyć wczoraj.

• Rndolfa nft C7.PH Największa część porażek wojska angielskiego j zaj»^ " ^  i d - jy dotad’ tak zwanego Acte

S3
wyjeżdża w tych dniach do Brukseli^ gdzie ciągnął s i ę  pod I strawi.wyjeżdża w iycu un.acu u.. - -  szereg powózek angielskich ciągną* się nuu
bawić ma aż do pierwszych dni ^  I L aża oddziału wojska, stawiło się przed dowódzcąj =  ----------------
zań tyczy nowego t e r m i n u  wesela, dzienniki prz % ] d i  p j g m e m  do pułkownika Anstrnthera, T  je _ ram prZy n i6 g ł nam  w czo ra j w ia d o -
ważnie wymieniają d. 24 kwietnia, jako w ro- awocn muj11 h poddał i zostawiając mu le r e g r a iu  p r y m u s i  nam  w~/ wi  j
cznicę ślubu NPaństwa, inne zaś twierdzą„ :Je J ^ ^ u t y  czasu do namys’u. Pułkownik odrza- m ość O wyborach do R ady
p r z e d  u p l v w e m  maja prawdopodobnie zaśłubioy■■ ę i wezwanie { kazał 8WOjm ludziom, na długiej paryskiej w  n ied z ie lę  odbytych. Rada od-
n i e  o d b ę d * .  R ó w n o c z e ś n i e  z  urzędowem rozciągnjętym . formować się. Ale w tej s a - n 0  w ioną je s t  w  dw óch trzecich częściach
niem w Wiedniu odroczema ślubu. ńlnJbn kg5ę. mej chwili r o z p o c z ę l i  Boerowie całej lmn ogieh ich ( t j. 8 0  je j członków  m iało być
;Yr * 2 “w % 7 . S t a ^  Rudolfem, cesarzewiczem i wystrzelali naprzód oficerów, a w kilka minut , h P on iew aż z tej lu z b y  22  w y-

Intego, - t a j e U a W g ^ e s k o g  a ^ g ie l s k i^ ó r a  ^  ^  . prawdo-

odroczony (ąjournó). I n i.ij„v g:‘e n zvj. to me dowodzi, że wojsko, pro- 1 podobnie z pow odu braku w ię k s i
Mieszkający w Wiedniu członkowie lewicy R a f  J  żywność i pasze, nie wiedziało o bliskości L z g le dnej g ło só w , przeto w ybranych je s t  

dy państwa, odbyć mieli wczoraj naradę w spra- ^ ą  jacfeU? Poiegło tam 8 6  łodzi ą ^  - rad n /ch  , a z ‘tej liczb y  należy
wie podatku gruntowego. Narada ta okazała sięl między nimi pnłkownik. Jeńców “ 0 9 . repub likańsk i e; czy li od-
potrzebną z powodu, że wielu deputowanych cze-l-  R 4eby jcb nie żywić. Lambert 14 4  do p ) P . iLmontarnvch
Bko niemieckich nie chce się przyłączyć do kroków, o e Boerów w Heidelbergu na 8,000, o- pow iedm o t lk  gzJ iciu
zmierzających do zniżenia podatku gruntowego I . . którzy stoją w innych miejscach. do lew icy  1 lew eg o  środka a ty lk o  szesc  
w krajach alpejski-h. Jest to najlepszym dowo-lP „  owi’e mie]j d 7 b. m. uderzyć na Walher-1 - gt nieprzejednanych" i fi konserw aty-
dem, że tyle sławiona solidarność lewicy ma swą ale z08tali odparci. Krąży także wieść, że • . ń zJoak ow ie K om uny nie zosta li w ca
naturalną granicę tam, gdzie się zaczyna in teresL oero^ ie opuścili swoje stanowisko w Natalu. _ ' branj
materyalny. Nie ulega jednak wątpliwości, że zajęli om u - 11 3 krótkiej w zm ianki m ożna są d zić  o

Wczorajszy zjazd włościański w Linzu 1 one- trePht i przekroczyli wyżyny oddzielające Trans L  . J „toi r^odnwci co niemałeffO
gdajsze zjazdy włościańskie w Scheibbs 1 Koe- yaa, od Natain i gtoją pod Newcastle. Napnrają zWycięztW ie partyi rządow ej , o  nie 8
ni7ssTe«en“w A u s ^ D o ln e j  dostarczyły nowych |o*“‘J V 7 tr o n V  aby'dotrzeć do morza. Boerowie . gt znaczenia na p rzy sz ło ść , zwj as 
dowodów, że chodzi tu o agitacyę polityczną prze-1 prok]amaCyę, w której oświadcz »ją; że pó- żg ^  rok przychodzi czas wy DOrów par-
ciw dzisiejszemu rządowi i więKszości parlamen-L nje zj0ją  broni, póki nie odzyskają n’el)0 le j i flmentarnych. N ik t nie p rzyp u szcza ł, aby  
tarnej a interesa pozytywne, jak podatek grnnto- j ^ .  , konserwatywna m ieszczaństw a pa-
wy, służą jedynie za pozór. Kwestyi regulacji 6  partya R 0n8; \  LyJT“ H konRerwatyzm
podatku gruntowego nadużywają agitatorowie doi ^  gkupczynie serbskićj opozycya Risticza za-1rysk iego  WZię g ó r ę , B u t,vv -
wycieczek przeciw rządowi i stronnictwu konser-1 mjerza odegrać rolę podobną do tej, jaką nr*y I m ieszczański w e Francyi p olega  na 3
watywnemu, a w  pierwszym rzędzie przeciw Gali- zaczepka,.h Ą tout prix  odgrywa dziś w wied®“ [manju teiTO, CO istn ie je  chw ilow o, n ie  zaS

.r ^ T b ^ n :  I » i  L h a w . * ^  » « •nów, którzy przemawiać chcieli przeciw hberali- c jna Wspierać ją będą wlćj roli rez>«wu. | ' , , . . . • . w a t ie za Lu
storn i omal nie przvszlo do scen « iwycb' ski Persiani, znany jenerał Czern.jew 1 bawiący w gzezaństwo było też crleanistow skie za Lu 
W Koenigsstetten pp. Menger i Gramtsch pioruno- cek wBeigradzie, pod pozorem urlopu, kon- dwlka F ilip a , bonapartystowskie poa ce 
wali przed zgromadzonymi włościanami na d e p u - mi  lskił byly 86kretarz jenerała Ignatie l gar8tw em , potem T hiers, Mac-M&nou
towanych konserwatywnych, wymieniając ich P ° |wa> Zeretelew. Ostatni, oprócz instrukcyi, w jaki I Q r^Vy zarówno zy sk iw a li je g o  p rzychyl 
nazwisku, na szlachtę, duchowieństwo 1 na ”Pol“ 8pogób ma wpływać na opinię publiczną w aer- J . . . ^  je zaprowadtanO zmiai

- • 1 — - -  - 5-— „ oi« ntrzv-1 —i—,—  ««ułWki Te-nat.iewa. 1 kierowane na przedmieściach paryskich ro-

ministracyi miejskiej, ale barwy polityczne 
a Rada municypalna dzieli się jak parla­
ment na obozy polityczne. Za przykładem 
*aryża poszły wszystkie municypia, nawet 

( robne osady, tak iż kandydaci do repre- 
zentacyi gminnej składają tam wyznanie 
wiary politycznej, jakby ciała municypalne 
miały rozstrzygać o wielkich kwestyach
iań 8twa. _ .

W Anglii, gdzie najszerzej rozwinął się 
system samorządu, nie słyszano nigdy, aby 
wybory municypalne obchodziły kogokol 
wiek po za rogatkami miejskiemi, są to 
jowiem Bprawy czysto lokalnej natury, i 
ani lord-mayor, ani aldermani nie ubiegają 
się o odgrywanie roli politycznej, a nato­
miast mocno ich obchodzi dobro miasta, 
w którem urzędują i za wielki poezytują 
sobie zaszczyt być powołani zaufaniem swych 
współobywateli. Kiedy więc wybory muni­
cypalne w Anglii nie wychodią po za za­
kres spraw lokalnych, wybory takież we 
Trancyi poruszają wszystkie polityczne in- 
;eresa, a nieraz decydują o losie nietylko 
ministrów, ale i formy rządu. To tłumaczy 
dla czego z natężeniem wyglądano w całe,] 
Europie wyniku wyborów municypalnych 
we Francyi a zwłaszcza w Paryżu i dla 
czego wynik wyborów paryskich ma 
czenie wypadku politycznego.

zD a-

W piątek p. Namiestnik wybiera się do Wie 
dnia w towarzystwie radcy dworu p. Liibla. Po 
dróż tę łączą” ze sprawą mianowania nowego 
Marszałka "krajowego. Oprócz wielu innych po 
wodów, za p r z y s p i e s z e n i e m  tej nominacyi p r z e m a ­
wiał dutąd blizki termin zaśmbin Cesarzewicza, 
na których Galicya powinnaby być reprezentowaną 
przez nowego Marszałka. Obecnie jeduak w Bku- 
tek odroczenia pierwotnego terminu zaślubin, c i , 
którzy stawi»ją trudności bezzwłocznemu miano­
waniu nowego Marszałka, mają nowy pozór do 
zwlekania.

zefińskim. Jeszcze mniej uzasadnionym heraldy­
cznie jest herb zdobiący dziś gmach Namiestni­
ctwa we Lwowie i umieszczony także na ban­
knotach (tarcza podzielona poziomą linią na dwie 

równe części z kawką u góry, a trzema złotemi 
koronami u dołu). Ponieważ wedłog dyplomu jó­
zefińskiego trzy korony przedstawiać mają herb 
Galicyi a kawka, według herbarza Niesieckiego 
stanowi’ herb dawnej ziemi Halickiej i Trembo- 
welskicj, przeto herb Namiestnictwa uchodzić 
mógłby w najlepszym razie tylko za herb Galicyi 
bez Lodomeryi i W. X. Krakowskiego. Zresztą 
cawka w tym herbie nie odpowiada nawet heral­
dycznej ścisłości, bo powinna stsć w polu
i mieć złotą koronę i rozwinięte skrzydła. Koniec 
cońcem oba herby, Wydziału krajowego 1 Na­

miestnictwa, są nieodpowiednie tak pod względem 
leraldycznym jak i terytoryalnym. > Brak nerbu 
W. Ks. Krakowskiego tłomaczy się datą jego 
irzyłączenia do Galicyi, ale inne niedokładności 

różnice nie mają uzasadnienia.
Według wniosku Wydiiału krajowego przedsta­

wionego Cesarzowi nowy herb królestwa Galicyi 
i Lodomeryi z W. Ks. Krakowskiem obejmować 
miałby herby tych województw polskich, które 
weszły w skład Galicyi całkowicie lub częściowo 
tylko. Są to następujące województwa: 1) Krako­
wskie (część południowa t. j. cały dawny obwód 
krakowski, obwód wadowicki z wyłączeniem 
Oświęcimia i Zatora, obwód sądecki, obwód bo­
cheński z wyłączeniem małego skrawka i połu­
dniowo-zachodnia część obwodu jasielskiego); 2) 
Sandomirskie (część południowa tj. dawny obwód 
tarnowski, północna część obwodu jasielskiego 1 
północno zachodnia część obwodu rzeszowskie­
go); 3) Ruskie (tj. południowo-zachodnia część 
obwodu rzeszowskiego, północno-zachodni skra­
wek obwodu jasielskiego, obwody: lwowski, prze­
myski, sanocki, Samborski, stryjski i kołomyjski 
w całej rozciągłości oraz znaczniejsze części obwo­
dów : stanisławowskiego, brzeżańikiego, tarnopol­
skiego, złoczowskiego i żółkiewskiego); 4) Bełzkie 
(częściowo tj. północno wschodnia część obwodu 
Żółkiewskiego i północno-zachodnia część obwodu 
złoczowskiego); 5) Wołyńskie, (w małej tylko czę- 
ici obwodu tarnopolskiego stanowiące dziś powiat 
zbarazki); 6) Podolskie (zachodnia część tj. pra­
wie cały obwód czortkowski oraz części obwodu 
zołomyjskiego, brzeżańskiego i tarnopolskiego); 
7) i 8) Księstwo Oświęcimskie i Zatorskie.

wprawdzie własnoręcznego pisma Cara, ale otrzy-1 pełnie w służbę polityki Ignatiewa. 
mał polecenie wyrazić Cesarzowi AuRtrysckiemu 1

Wypełniając W| w  ,p m ™  -» j< ™ tw , n i.
polecenie pone. J j W
zagranicznych bar. Haymerle ożywionego P « ™ y  jeanaa z pojawiają w źródłach, : J ^ m d w ić  w tvm samym duchu, W ja-
bnemiż uczuciami pokojowemu o 'p r S e ^ r z e S y  pomformo’ 1 ^ ^ ^  dziesięcin laty, nie

W stronnictwie rin-njnem w , Francyi w g  V | ł y  «  W -  ^
doczne rozdwojenie między odcieniem t ńńsfatitvnonolu i Atenach nie ustają i chociaż anarchistów. Może ^  J  p
nieiszym, sięgającym ą* do Komuny Laisant L : ft ° l L d ł  dotąd żaden fakt znaczący, sytuacya pćjdzie im nieco lepiej, niż P08^ 0 w

■mi republikanami^ J»k *aay^ *  Bo-1 połap *zyhf się cokolwiek. Zdaje się to ściągać do J  J  ale  ju ż  pierwsza sposobność t r ju m fa
oronromitował bowiem „niepr®ejŁ i . | ^ m nlnv  do przyiecia sadu roz-l : nadzieje

Rntnnn p»ry»W. b jęrf
e h S t T ' S  to™ rv .;k .'P wSeM^'snewcem I do Gre-1 Nawiodła ich n idziejecne tort n  Marata Rozdwoienie to iempyp.n y.mmeisza się tak u lurcyi jak u ure i _____
TS r w p ły n ić r:i a ^ e b i^ w ^ o r ó ^ r n d c y p a l 0- K ^ N a to r J J T o z J o c zy n a ją  się znów agitacyęj “ “ ““  p*‘-^ “chwUach w ielkich wstrzą-

r a j s z e g o  d o n o s ,  że także na p zal; gi w towarzy8twa, m»jące na celu uda- dbs} tm a ło 4 ć  sw o ją , żaden parlament
w y b o r y  w duchu rządowym. remnienie projektu sadu rozjemczego, pierwsi z o - K  klsA n igd y  o u staw ie gm innej,

mnd angielBkiLawy, aby sad ten Janiny prryrroczrmej jni Gre-I F wmioie samorząd admmi-
S a n  W Tn- kom na W e r .n e y i  berlibskiej. nie pray«,dz,i I ktflroby Od.d«jąo 1 _W Rzvmie obiega pogłoska, że

w obawie~prsewaśd wptywn fra.cnskirpe w ■»-
I wrvmioiuczy w y r o k i e m  s w y m  przysądzi Grekom wię-1yyania Sję spraw am i p . . 4 * •

w tym kraju, lecz dotąd nie czyni tego jawnie.|cej, niż im nawet nota październikowa P o r t y J ^  rządy absolu tne,;^ n i  ^ o n sty tn c jju e ,

nisie który mógłby z czasem zaważyć na morzu Turcy.; aruazy wycnoaząc a -
S i e m n 7 m ,  r L i e r , ,  J K M d e r ^ - P ^  n T  , „ v    ,  „  „  ,  -

i republikańskie, a kiedy badżet miejakt 
rynki przychodzi pod obrady Izby depo- 

if  .  Drastycznie ratusz ma
“a na przypuszczeniach i zarozumia-1 nowienia komisyi dnnajowej z a l 1  P w ielkiej H_
j? p o w S  Włoch w Europie. Rząd ważniejszych punktach wOWOdem, że w wy-
k l e  ma na głowie kłopotów, aby|N ie J^â  przyjdzie A m n n Ł y H n e j rozstrzygają

f S a “» « i o ^  przeszły ja ie kweatye g ó , p o d ^ a  m,Q,.k.eg o

W ia t, z t ,  iprawa wyftzd Merabrei do S y c^ i, obieenje. |* “  t>»d obrady Izby depn-
wiadomefiei;( te  raU .sz ma

aj trak tow an i. »P™W w id k tn j prfi-sądzimy, polega 
łości o wielkiej

K 0 R E S P 0 N D E N C Y A  „ C Z A S U "

Ł.WÓW 10 stycznia.

(RS) Ustalenie herbu Galicyi było jej od dawna 
nożądanem, bj jestto w każdym razie rażąca a 
L m alia, żeby Wydział krajowy używał innego 
herbu a innego Namiestnictwo 1 wogóle rząd 
państwowy. Podjął tę kwestję Wydział krajowy 
1 jut przed kilku tygodniami wystósował w te, 
mierze przedstawienie do Cesarza, objaśniające 
sprawę ze stanowiska historycznego i heraldycz­
nego.

Kiedy Galicya przeszła pod panowanie austry 
ackie nie posiadała własnego herbu, bo w rze 
czypospolitej polskiej nie stanowiła całości pro 
wincyonalnej wdzisiejszem znaczeniu, a natomiast 
ziemie i województwa składające Galicyę, posia­
dały osobne herby. Dopiero cesarz Józef II orga 
nizując Stany, nadał Galicyi htrb dziś przez Wy 
dział krajowy jako sukcesora wydziału stanowego 
używany. Dyplom cesarski wydany został 27 sty­
cznia 1782 i zawiera szczegółowy opis berbn  ̂
7 którego wypływa, że trzy korony znajdujące

aSS? Ł r r i A W

Idąc za wskazówkami klasycznego dzieła Nie­
sieckiego wypadłoby według wniosku Wydziału 
krajowego przyjąć w herb Galicyi : orła Małego
na białem polu (województwo krakowskie), zło­
tego lwa na niebieskiem polu (województwo ruskie), 
tarczę podzieloną na dwie części z trzema blałe- 
mi i trzema czerwonemi polami z prawej a z trze­
ma szeregami gwiazd w każdym po trzy gwiazdy 
z lewej strony, (województwo sandomirskie), bia­
łego gryfa z złotą koroną w czerwonem polu 
(województwo bełzkie), biały krzyż w czerwonem 
polu (wojewóditwo wołyńskie), złociste Błońce 
w białem polu (województwo podolskie), czerwo­
nego orła na niebieskiem polu z literą O ns pier­
si (Oświęcim) i białego orła w błękitnem polu 
z literą Z na piersi (Zator). Ponieważ wojewódz- 
wo ruskie prawie w całośoi weszło w skład Ga­
licyi a województwo krakowskie z dawną stolicą 
do niej przyłączone zostało, przeto herbom obu 
tych województw, jako rdzennej części dzisiejszej 
Galicyi, przyznaje wniosek Wydziału krajowego 
w projektowanym nowym herbie S^yjaM iin sta- 
nowisko wyb tne. H e r b y  innych województw znaj­
dowałyby się po oba stronach tych dwóch głów­
nych h e r b ó w .  Wreszcie miałaby się znajdować 
w nowym herbie galicyjskim korona królewska 
z trzema liliami, jako znamię charakteru Króle- 
stwfl*

Wniosek Wydziału krajowego odszedł już do 
Prezydyum Namiestnictwa. Zatwierdzenie jego, 
jak na wstępie powiedziałem, zawisło od Cesarza.

d o l n e j  części herby księstw "Oświęcimia . Zatora. 
Herb ten nie odpowiada zatem tery oryaluej roz- 
S ą g ło śd  Galicyi, przedstawiając tylko część jej 
wschodnią (księstwo Halickie 1 Włodzimierskie) 
oraz skrajno-zaehoduie terytoryum t. j. księstwo

P a r y i  7 stycznia.

W kołach urzędowych panuje obecnie wielkie 
niezadowolenie z,Grecyi, a raczej z rządu greckie-

w tej chwili miał się zajmować Tunisem

Nie ma dziś żadnych wiadomości o dalszym

Część literacko-artystyczna.

Trey epoki atti h Z* Krakowskim.
Notaty i spostrzeżenia.

(Ciąg dalszy)-

Wzięcie zamku przemocą jest “f e
Bzem, dostęp don utrudniają dwa ima . ^  
nemi umocnione murami, basztami, wato 
w której wody Rudawy p łyną ; fosa gtQ . _
broni wzgórza zamkowego od strony Kazi > 
które to miasto odrazu założyciel obronnem u y 
nil. Z rozburzonych w a ł ó i t  z i e m n y c h  na wzg 

epoki prastarej rozszerzyło się płaskowyże

wejścia; od strony Kanoniczej ulicy rozpoczyna
j  \  • 7  1 Ir-I n o  nT7 C t A  n p f t c t f l ,

rzu

Sie w miejsce skromnej ścieszki na wzgórze, droga 
między murami dwoma, mury te z blankami za- 
rębianemi wznoszą się w górę, łącząc z zabudo­
waniami b r o n y .  Jeszcze dziadowie nasi pamię­
tali dobrze te trzy wielkie okrągłe wieże (rysu­
nek u W. Friedleina) u wejścia na wzgórzu, gdzie 
dziś brama z napisem: Senatus populmque Craco- 
mensis, z czasów ostatniej Rzeczypospolitej. Je­
dnej z baszt, największej być może, tak zwanego 
b a r b u k a n u  pozostał dotąd spod, poniżej wieży 
zegarowej katedry. Głęboka sień w spodzie baszt 
o gotyckich sklepieniach, ciosowa ostrołukowa 
brama z mostem zwodzonym i spuszczaną broną, 
liczne strzelnice i murowane hurdycye czyniły 
zdobycie bramy trudnem. To było to zamknięcie 
zamku, które uświęca czyn Jadwigi, które było 
świadkiem tryumfów królewskich a smutna pa 
miątką ostatnich wysileń obrony upadającej Pol­
ski, Nawał o b r a z ó w  z przeszłości zamąca nam 
spokojny opis tego umocnienia Kazimierza Wiel­
kiego. Ale nie dosyó na tern, do koła wzgórza 
stanęły potężne mury z drogami straży, blankami 
i basztami na wzór krzyżackich zamków, cała 
strona południowa i zachodnia wzgórza, gdzie 
<l7iś szpital wojskowy, do niedawna zachowała te 
mury, z których dotąd mamy sterczące olbrzy- 

V hasztv  choć w kształtach swych do epoki
7  ̂ mm r\AQO fi Q r»Vl ci rt, t ta I . T7 n  r?l %Y1 ł

nad Wisłą zbudowanych fortyfikacyj od strony 
Wisły za Augusta I I ,  owych wyskakujących w u-

J . -i :_____ Artr flVft+.Am firpnmnwie^-stępach narożników murów, system średniowiecz 
ny utrzymał się aż do ostatnich dni Polski m. 
Zamku krakowskim. Z za tych ceglanych pierś- 
ńeni, obok baszt błyszczy teraz nowy wspaniały 
budynek kościelny z dwiema wzmosłemi wieżami, 
okna jego ostrym zamknięte lukiem dziergane w ko­
ronki kamienne, dach jego wzniosły, strzępiący się 
ołowianym grzebieniem ornamentacyi, opięty z bo- 

t szkarpami. zdaje się dążyć ku niebu, tak 
wszystkie jego linie tam biegną. To nowa gotycka 
katedra, stawiana przez N a n W  biskupa, kapi­
tułę, a z wielką pomocą ^ ^ j ^  ^ ó l a  Kazi-

a skaliste boki Wawelu pokryła warstwa ziemi 
i utworzyła obejście późniejsze.^ .

Zaczerwieniło się odtąd wzgórze wawelskie ce- 
glanemi ścianami, nastrzępiło wzmosłemi basztami 
0  koniecznych dachówkowych pokryciach, a guy 
przygródek około śgo Andrzęja przepadł na za­
wsze, kościół śgo Idziego stanął po za obrębem 
zamku, trzeba było ograniczyć obronę do wzgó­
rza. Podpierałem jego stało miasto z dobrze uor- mie uas^i-y, w posadach swych Kazimi-
ganizowauą armią cechów rzemieślniczych. A więc późniejszej zą » kronice Szedla z końca XV 
stanęło teraz obszerne, silne umocnienie głownego l rz.0^  Jedynym widokiem zachowany:

*) Fosę tę odnaleźliśmy w czasie budowy nowej \  cnień tu  opisanych 
Ramienicy XX. Misjonarzy na Stradomiu.

zm urno-

7  w y ją ffiem  w a u b a n o w s k i m  systemem

mierzą dzisiejszy w zrębiu
swym głównym, ale ogołocony z tych wszystkich 
dodatków kaplic, wież rożnostylowych, które sku­
piając się razem czynią zewnętrze kościoła czemś 
architektonicznie nierozumiałem. Należy nam so­
bie przedstawić w t e j  epoce nową budowę dostro­
joną harmonijnie do piękności właściwych nasze­
m u ‘gotycyzmowi, na poły ceglanemu na poły ka­
miennemu, o właściwej zasadzie konstrukcyjnej 
która zachowując system bazylikowy, łuko P ■ 
czanvch arcboutant nie zna. Jak wspamałem jest 
zewnętrze z lacyatą, do której wstęp p o ło g a c h  
a która ma u spodu trzy wspaniałe portale, co 
do trzech naw odrazu prowadzą, dziś zakryte 
i i- • +air TOnetrze tego krzyżowego planu

t K S  S S 2 3 X "'w J r tS

temi arkadami do naw bocznych. Ściany zdobią 
posągi usadowione w swych nyszach na rzeźbio­
nych wspornikach, a chronią je gorą ciosane bal- 
daszki. W środku krzyża kościoła ^ '  ^ a  
kosztowna Śgo Stanisława, BMbrna, dar Elżbiety 
Weeierskiej, siostry króla, a u sklepienia kościel­
nego nad grobem Świętego wkrótce zawieszą owe 
chorągwie krzyżackie z pod Grunwal dmU stóp 
n i ła r ,a Śm  Krzrża pod wizerunkiem Chrystusa 
2 S .  t H X . j  blach, U i .
Jadwiga królowa, modląc się za kraj, d1 kt«órego 
dobragpoświęciła głębokie uczucia młodzieńczego

^K ościół Nankierowski pomyślanym został jako 
budowa o nawie poprzecznej zamknięta prosto­
kątnie za wielkim ołtarzem, z mskiemi nawami 
bpeznemi, obiegaj ącemi w około nawę główną 1 
część kapłańską. Jego długie presbiteryum prze­
widzianej jest dla koronacyj królewskich. Wież 
kościół ten nie miał, gdyż organizm pierwotny 
teso nie objawia, zegarowa szczególniej w zwią­
zku z układem planu me sto i, a wtłoczono ją  
w nawe boczną, lewą, w epoce późniejszej, n 
jej ukończenie czekać trzeba było XVI wieku.

Inna rzecz jest ze skrzywieniem osi kościoła 
iak wiadomo, presbiteryum skręca się końcem 
ku DÓłnocy, a w ięc ku krawędzi wawelskiej skały, 
rzecz to z umysłu, nie przypadkowa, przewidział
ia  architekt zarządzając układ profili filarów 
w k rzy żu . K to  t a k  zręcznie umiał wydostać się 
z k ło p o t u , musiał mieć warunki, które mu osi 
w linii prostej utrzymać nie dozwoliły. Jest rze|  ̂
więcej niż pewną, że w okolicy dzisiejszej

pałacowej, stał budynek, który przypadł na lmii 
kościoła, a który ominąć należało. Byłyżto miesz­
kania królewskie lub owe okrągłe kaplice 
Feliksa i Audakta, nie umiemy powiedzieć, /-e 
zanim biskup Bodzanta poświęcił r. 1359 kościo 
katedralny, przez lat 53, to jest od chwili sp ­
ienia do poświęcenia, posługiwano się częścią. 
sztami romańskiego, lub częścią nowo postawi 
nego, domyślać się łatwo; mogło też 1 to być P ^  
wodem skrzywienia osi, o ktorem wyżeJ; KwgPpó}. 
wokoło kościoła prawie wszystkie stanęłye ^  
cześnie z ukończemem bud°wy- M̂ orzatyi to 
dacyi to Nankiera, jak ta  btei . Rożmy • Da. 
Marcina Kantom pod tytułem Kazimierza WgQ 
miana, to Ś. Wawrzyńca, Bodzant y j ak ka­
jak kaplica Wumęb0^ zoięs tJ nisława i kaplica Po- 
plica nad Kr°hem . g Doa08i 0 tem dyploma- 
częcia N. Panny ( K Piekosińskiego. Były 
taryusz ka 7 praWje wielkości, sklepione
krzyżowo a otwarte do naw bocznych Facyata 
kościoła i arkady wnętrza przechowały nam ar- 

m hndowv konstrukeya szkarp system ma od­
rębny od znanych współczesnych. Wnętrze tego 
ceglanego kościoła 1 części dolne równie jak fa- 
cyaty są już to okładane ciosem, już rdzennie 
z tego materyału.

W ładysław  Łuszczkiewicz.
(D alszy ciąg nastąpi).
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dostarczyć jej pozorów do uchylenia się od w y­
konania wyroków europejskich.

P. Barthelemy St. Hilaire głosi jednak w roz 
mowach z dyplomatami, że nieprzypuszcza tego 
aby Grecya wydała wojnę Tnrcyi, a Francja nie 
udzieli żadnej pomocy Grecyi w razie, gdyby by 
ła pobitą. Temi dniami następca p. Fraycineta roz­
mawiając z powagami świata finansowego powie­
dział : „nie mamy żadnego zobowiązani^ wobec 
Grecyi ani pośredniego ani bezpośredniego; kon­
gres berLóski ani nawet konferencya berlińska 
nie uczyniła żadnej obietnicy Grecyi w prawnem 
znaczeniu tego słowa, a jeśli Grecy cbcą wyprze 
dzać wypadki, to niech to czynią na własne ryzy 
ko. Mówimy im to otwarcie, a mocarstwa oświad­
czają się pod tym względem bez ogródki."

Następnie dodał p. St. H ilaire: „co wam mówię, 
pragnę, abyście powtórzyli. Bank i giełdy nie po 
winny mieć żadnej wątpliwości co do stanowczo­
ści naszej polityki, chcemy pokoju dla wszystkich 
i ze wszystkimi, chcemy go koniecznie dla siebie 
i Grecy nas niezdołają wciągnąć."

Mimo takiego usposobienia gabinetu francuskie­
go, nastają tu jeszcze, aby skłonić go do pośre­
dnictwa, lecz będzie to bezskuteczne. Kilku opty­
mistów a między nimi ambasador francuski w Kon 
stantynopołu utrzymuje, że Porta nię powiedziała 
jeszcze ostatniego słowa. Jeżeli Porta usprawie­
dliwi nadzieje podniecane stanowiskiem jakie za­
jęła, w M .y Furopa zjednoczyłaby się wcelu wy­
warcia nacisku na gabinet ateński a p. Comun- 
duros musiałby ustąpić, bo jest zbyt stanowczo za­
angażowany. W pałacu Bourbon, to jest u p. Gam 
betty, są tego przekonania, że Grecya nie przed- 
sięweżmie wojny, jeśli Turcya nie dostarczy jej 
powodu niepolitycznym oporem.

P Gambetta z powcdu bliskich wyborów i roli 
po!;tycznej , którą ma odegrać, niechce, aby go 
O ecy a  kompromitowała. Kolonia heleńska w Mar­
sylii zamierzała złożyć mu podarki, ale Gambetta 
odmówił przyjęcia, nie chcąc w żaden sposób ma­
nifestować swych sympatyj greckich. Podarek prze 
znaczony dla Gambetty w ten sp sób dostał się 
p. Waddingtonowi, który go przyjął. Jestto piękny 
bronz przedstawiający allegoryciną figurę Francyi, 
rozciągającą rękę opiekuńczą nad Grecya.

W kwestyi tunetańskiej informacye dzienników  
są zupełnie mylne. Lecz to jest prawdą, że ta 
kwestya nie przestaje być jabłkiem niozgody mię­
dzy gabinetami paryskim a rzymskim. Zawikłanie 
doszio do tego, że za parę miesięcy bej tunetań- 
ski będzie zmuszony przyjąć protektorat Francyi 
lub Włoch.

C; ko 'wiek bądź, polityka zagraniczna nieda spo 
scbności dc żadnego ważnego post mówienia przed 
npływem miesiąca; wszystkie bowiem plany pod 
dane są siosunkom angielskim i pytanie, czy p. 
Gladstone pozostanie nadal pierwszym ministrem. 
Stronnictwo liberalne nigdy nie było silniejszem  
po drugiej stronie kanału, niż obecnie. Lecz gabi­
nety zwł. -zeza wiedeński i berliński otrzymają 
przeciwne informacye. Lady Salisbury, której mię- 
szanie się do polityki jest powszechnie znanem, 
rozpisuje na' wszystkie strony świata listy z za 
pewcieniem, że mąż jej powróci do władzy.

Pogrzeb iślacąuiego wzbudzał w ielką obawę w 
swądowych sferach i przedsięwzięto znaczne środ­
ki ostrożności na wszelki wypadek. Obawy się nie 
sprawdziły. Dwadzieścia tyBięcy ludu postępowało 
za ciałem tego socyalisty, te dwadzieścia tysięcy 
będą głosow ać w niedzielę za kandydatami k o ­
ronny. W ilu okręgach odniosą zwycięstwo ? w p ię­
ciu lua sześciu, nie więcej.

Sprawy monarchii.
j P reiH ’sin a rz  b u d że tu  na r. 1881 c. d.) Ko- 

<es Ń a d d n i  e s t r  z a ń s k a  wymaga nakładu zw y­
czajnego .‘ 46,000 złr. t. j. o 14,200 złr. w ię­
kszego, z którym zestawiwszy dochody w sumie 
400,001> złr. t. j. o 50,000 złr. większe otrzymał - 
byśmy <lia skarbu czystego zysku 54,000 złr. czy­
li o 35,800 zlr. więcej, niż wedle uchwały na r. 
1881 Ale i tu wydatki nadzwyczajne w sumie 
86,500 złr. t. j. o 17,000 złr. mniejsze, sprawia­
ją ' że ten czysty zj sk zamienia się na dopłatę 
z skarbu w ilo ci 32,500 złr. t. j. o 52,800 złr. 
mniej^ią niż w roku 1880. Przyrost dochodów tak 
z .aczny tłómaczy się znów większym  ruchem 
przewozowym. Zpomiędzy wydatków nadmieniamy 
zastąpienie mostów drewnianych żelaznemi, nowy 
tór w Drohobyczu i przybudowanie na stacyi przy 
stankowej na odnodze do Borysławia.

katem  przeto z obu galicyjskich dróg żelaznych 
przy większych o 90,000 złr. dochodach brutto 
byłoby bez wydatków nadzwyczajnych dochodu 
netto 61,400 złr., czy li o 31,100 złr., w ięcej; ale 

powodu nieustannych wydatków nadzwyczaj 
vycb, jakkolwiek już mniejszych o 1.700 złr. 
s»arb ma dopłaty 68,000 złr. t. j. o 32,800 zlr. 
■•■niej, niż w r. 1880.

vn.
Dla Galicyi etat ministerstwa spraw rolniczych 

stanowiłby jeden z najciekawszych przedmiotów, 
gdyby forma preliminarza pozwalała wszystko, co 
na Gt i cyę lub z Galicyi w etacie tym ma przy­
paść, szczegółowo obliczyć, przedstawić, objaśnić 
\ orzeprowadzić porównawczo z innemi krajami, 
v.ee’ety jednak właśnie tu mniej dokładną praca 
mniejsza być mu«, niż co do etatów innych mi 
niiii ^w. Mimo to spodziewamy się, że czytelni­
cy ode* tają artykuł dzisiejszy z większym, niż 
w lasach poprzednich zadowoleniem.

E*at ministerstwa spraw rolniczych dzieli się 
oa, dwi- części, z których pierwsza obejmuje to, 
o - !aśc;wie do ministerstwa tego należy, a więc 

t.ki państwowe na podżwignienie rolnictwa, 
_ ś : „dobra skarbowe i górnictwo" właści­

wie .ateżeć powinna do ministerstwa skarbu, bo 
w  -bej nie o wydatki chodzi, lecz właśnie o do­
chody d!a państwa.

t ię ś  pierwsza obejmuje wydatki na samo mi- 
mstorstwoj na państwowe rolnicze zakłady nau­
kowe. ’•a kulturę krajową w najrozleglejszem te­
go wyrazu pojęciu, na władze i zakłady nauko­
wy górnicze, na stadoiny i t. p- Wszystkich ra­
zem jer tu preliminowanych na rok 1881 wyda- 
!k w 3,073,950 złr., czyli o 243,030 złr. więcej 
mż uchwalono na rok 1880, a to mimo, że nie 
powtarzają się ju i dwie pozycye jednorazowe, 
które w roku 1880 przyczyniały razem wydatku
58,000 złr ; można więc powiedzieć, że w rzeczy 
wistości, t. j. w porównania zwykłego budżetu 
z zwykłym owa podwyżka ponad .chwałę roku 
1880 wynosi 30 !,030  złr. Same suoweneye są

podwyższone o 185,000 złr. Przejdźmy do szcze­
gółów.

W wydatkach na kierownictwo centralne (mini­
sterstwo) i na państwowe zakłady naukowe i do- 
śG adezalne (razem 347,800 złr., czyli o 15,000 
złr. więcej). Galicya partycypuje chyba o tyle, o 
ile na nie się składa.

Z następnych zaś wydatków na k u l t u r ę  k r a ­
j o w ą ,  czyniących razem 685,520 złr. tj. o 202 000 
złr. więcej, trzeba, chcąc obliczyć w przybliżeniu 
ile z nich Galicyi ma się dostać, wyłączyć na 
samprzód te, z których Galicyi nic się nie dosta­
je, mianowicie: na regulacyę rzeki Gaił 30,520 
złr., na wytępienie owadu niszczącego winnice
22.000 zlr. (powtarzający się cd roku do roku w 
róże ej wysokości wydatek ten jest zupełnie pró­
żny, albowiem phylloxera vasta trix  nie przenosi 
się z winnicy do winnicy, lecz powstaje wskutek 
nieracyonalnego obrzynania latoroś i ; p rzyp . au­
tora) na osuszenie bagien pod Aąuileą 5000 złr. 
i na regulacyę rzeki Adygi 112,500 złr. Po strą­
ceniu tych pozycyj pozostają tylko subweneye w  
sumie 515,500 złr., czyli jak już wspomniałem. o
185.000 złr. większej, niż na rok 1880, jako w y­
datek skarbowy, z którego część ma dostać się 
także Galicyi. Ile jednak część ta będzie wyno 
siła i w jakim stosunku do innych krajów pozo­
stawać będzie, trudno już obliczyć. Są atoli pe­
wne pozycye całkiem śc śle oznaczone i te nasam 
przód tu wymienimy:

Z całej sumy na subweneya idzie przedewszyst- 
kiem 218,000 złr., a więc o 50,000 złr. więcej niż 
w r. 1880 na cele naukowe. Z tych przeznaczono 
dla Galicyi: 1) na zbudowanie domu dla średniej 
szk ó ł/ leśniczej we L w ow ie, pierwsza rata
10.000 złr.; 2) na przebudowanie zakładu w Czer­
nichowie z powodu zamienienia go na średnią 
szkołę rolniczą, pierwsza rata 4,000 zlr ; 3) na 
utrzymanie szkoły czernichowskiej (zamiast d o ­
tychczasowych 2,000 zlr.) 5,000 złr. (Tylko te 
trzy pozycye są wyraźnie wymienione w uwagach 
objaśniających do preliminarza na r. 1881,  a są 
wymienione dlatego, że są a bo nowe albo zmie­
nione. Co do dotychczasowych i nie zmienionych 
trzeba nam sięgnąć do preliminarzów z lat po- 
p zednich, w przypuszczeniu, że wszystkie rze­
czywiście jeszcze istnieją. P rzyp . autora). 4) na 
utrzymanie zakładów w Dublanach razem 7,000 
złr.; 5) na utrzymanie szkoły ogrodniczej w Czer­
nichowie 2,000 złr ; 6) na utrzymanie szkoły le­
śniczej we Lwowie 5 000 złr.; 7) na utrzymanie 
szkoły ogrodniczej we Lwowie 800 złr.; 8) na 
utrzym anie szkoły gorztlniczej Dra Gttnsberga we 
Lwowie 800 złr.; 9) na utrzymanie szkoły upra­
wy lnu w Gródku 3,000 złr .; 10) na naukę rol­
nictwa w Iwowskiem seminaryum unickiem 500 
złr. Razem 38 100 złr.

Tyle więc jest wydatku na Galicyę ściśle ozna­
czonego lub przynajmniej dającego się oznaczyć. 
Na wszystkie kraje jest wydatku ściśle oznaczo­
nego 153,000 złr,  pozostaje więc nieoznaczonego
65.000 z ł r , a w tych Galicya ma uczestniczyć 
w ten sposób, że Towarzystwu gospodarskiemu 
dostanie się cząstka ogólnej pozycyi 13,000 złr., 
przeznaczonych na ws, ieranie czasopism i wyda­
wnictw roln czych; że dalej z ogólnej pozycyi
15.000 złr. może dostanie się cząstka stypendy­
stom z G alicji (widaó jednak z uwag objaśniają­
cych, że ta pozyeya niemal m pełnie jest już wy- 
czerpnięta); że rastępnie z ogólnej pozycyi 25,000 
złr. na nauczycieli wędrownych część pewna pój­
dzie na rzecz Galicyi, a część ta będzie większa 
niż po inne lata, bo chodzić będzie o pouczenie 
ludności o hodowli byułi i oprawie paszy z oko­
liczności nakazanego ustawą zamknięcia granicy 
dla bydła zpoza kordonu austryacko - rosyjskiego; 
że nakoniec przypadnie jej cząstka z pozycyi 
12 000 zlr. na naukę dopełniającą w rolnictwie 
(Fortbildungs - U nterricht), szczególniej po semi- 
naryach nauczycielskich.

(B a r . K r a u ss) . Prezydent Trybunału państwu, 
bar. Karol Krauss, wniósł prośbę o uwolnienie go 
z posady. Bar. Krauss był najstarszy wiekiem  
ze wszystkich w czynnej służbie zostających urzę­
dników monarchii, liczy on bowiem 92 rok życia. 
W r. 1833 był już bar. Krauss prezydentem sądu 
szlacheckiego we Lwowie, w r. 1845 został taj­
nym radcą, a w następnym roku wiceprezydentem  
najwyższego sądu. 0 4  r. 1851— 1857 był mini­
strem sprawiedliwości, a następnie prezydentem 
najwyższego trybunału. Posadę swą dzisiejszą pia 
stuje od chwili utworzenia instytucyi Trybunału 
państwa.

(Z P ra g i). Senat akademicki Uniwersytetu pra­
skiego wydał d. 8 b. m. na zaproszeanie rządu 
opinię co do proponowanego podziału uniwersy 
tetu na dwa oddziały, czeski i niemiecki. Referen­
tem wydziału prawniczego był dr. Rulf, filozofi­
cznego (Ir. Mach. Obaj oświadczyli się przeciw 
p odział.w i, podnosząc, że język niemiecki jest 
nieodzownym dla wyższego wykształcenia. Po­
dział uniwersytetu podałby tylko większą sposo­
bność do nieporozumień i starć, a projektowano 
zjednoczenie pod jednym rektorem i dziekanem 
zaostrzyłoby tylko kontrasty. W szyscy profesoro­
wie, z jedynym wyjątkiem Borovyego, głosowali 
przeciw podziałowi; dr. Borovy zapowiedział w o­
tum mniejszości, powołując się na § 19 ustawy 
zasadniczej i na konieczną potrzebę czeskich w y­
kładów dla młodzieży czeskiej.

(Z B ośn i). O wspólnej radzie ministrów z dnia 
5 b. m. rozpowszechniono wiele zmyślonych szcze­
gółów. Wobec tego TJngar. Post zapewnia na pod­
stawie autentycznych informacyj, że przy sposo- 
bn ści obrad nad budżetem okupowanych prowin- 
cyj stwierdzono z zadowoleniem, że stosunki 
B jśni i Hercegowiny można nazwać pomyślnemi, 
a dochód z podatków przeszedł wszelkie oczeki­
wania. Z powodu pogłoski o bliskiej ponownej 
redukcyi załogi wojskowej w tych prowincyach, 
pisze W ehr- Z tg .' „Pomijamy ewentualność, że 
przy najbliższych starciach na półwyspie bałkań 
skim mogą się wywiązać sytuacye, które bezzwło 
tznej interwencyi z naszej strony a nawet rozsze­
rzenia okupacyi wymagać mogą. Ale już samo 
przekonanie, że droga do Saloniki musi dostać 
się w nasze ręce, jest argumentem za pozostawie­
niem obecnego kontyngensu wojsk w Bośni i Her­
cegowinie. W interesie naszym jest, aby kraj, 
będący punktem wyjścia dla dalszej możliwej ak- 
cyi na W schodzie, był rozwijany pod każdym 
względem, aby komunikacye jego się uzupełniały, 
a zamożność i przywiązanie ludności do nas wzra­
stało. Wszystkie te względy nie ujdą z pewnością 
awagi kół decydujących, i dlatego mniemamy, że 
dyskusya nad zmniejszeniem załogi okupacyjnej 
nie zejdzie z gruntu czysto teoretycznych roz- 
trząsań.

Sprawy zagraniczne.
i t o n y ® .

( S p rzed a i dó b r).

Kronika miejscowa i zagraniczna
K r a R Ó w  11 stycznia.

Przjtoczyliśmy byli przed parą dn*ami wystąp.e 
nie dziennika Rossija  w sprawie potrzeby znie­
sienia uitawy z r. 1865, zuanćj pod nazwą uka­
zu lOgo grudnia, a wzbraniającej Polakom naby­
wać posiadłości z emskie w guberniach Zacho­
dnich. Dziennik rzeczony między motywami, po- 
pierającemi zdanie, że ukaz t n jest szkodliwym  
dla kraju pod względem ekonomicznym, a niepo- 
żytecznym zgoła dla głównego cela, w którym 
był wydany, tj. dla t. z. „obrusienija" zachodnich 
gnbernij, v.spomina o licznych przykładach, że 
Rosyanie, nabywający majątki polskie bez wła­
snych kapitałów, tylko z pom cą znacznych bar 
dzo pożyczek z banków rządowych, specyalnie 
w tym celu otwartych, nietylko niezamieszkali 
w nowonabvtych majątkach, więc nie wpłynęli nic 
na powiększenie żywiołu rosyjskiego w kraju, ale, 
nzdto „wyssawszy przez swych ajentów wszystko, 
co tylko dało się z owych majątków wyssać, 
wkrótce ulatniali się z nich zupełnie, razem z po­
życzką bankow ą, o którćj spłaceniu zgoła me 
myśleli i nie myślą."

Jakkolwiek przesadnym i nieprawdopodobnym 
na pozór zdawać s;ę może podobny zarzut oszu­
stwa i bezwstydnego rabunku kasy piństwowój 
ze strony ludzi, którym rząd zaufał, że za dozna­
ne dobrodziejstwo dopomagać będą jego celom 
„politycznym," jest on jednak woż najzupełniej 
prawdziwym, w innych bowiem dziennikach zn»-j 
dujemy właśnie jego potwierdzenie urzędowe i fa­
ktyczne.

Oto Prawitelstwennyj W iestnik  ogłasza dtiś 
wiadomość o majątkach gubernij Wileńskićj, Ko 
wieńskiej i Grodzieńskiej, wystawionych na licy­
tację , w stycznia r. 1881 mającą się odbywąć 
w wileńskim? zarządzie gnbernialnym. Do l.cytacyj 
takich, odbywających się dwa razy na rok, woluo 
stawać na zasadzie ukazu z 10 grudnia jedynie o- 
sobom „niepolskiego pochodzenia," które tu na­
bywają majątki najczęściej za półdarmo, a przy- 
tem na warunkach niezmiernie korzystnych, zroz 
maitemi ze strony rządu ustępstwami i ulgami, 
nie licząc już pożyczki z banków państwowych 
Tak np. nowonabywci Rosyanin uwolnionym b y­
wa od opłacenia należyt ści prawnych, dług za­
ciągnięty na kupno majątku wypłaca w ciągu lat 
37 z proedntem 6° 0 lab tylko 5%> przyczem wy­
jątkowo wolno mu go wypłacać papierami warto- 
ściowemi po cenie nominalnćj, nie zaś gotówką 
koniecznie; nadto kupsy rosyjscy, nabywający ma­
jątki w krajach zachodnich, dostają tytuł „hono­
rowych obywateli" (poczotnych gra idan )  równa­
jący się niemal przywilejami szlachectwu, tudzież 
prawo zaciągania w baukach rządowych nowych 
pożyczek, w miarę spłacania pierwotnćj itd. W szy­
stko to oczywiście ma na cela zwabić do guber- 
nij zachodnich jak najwięcćj żywiołu rosyjskiego.

Tym razem liczba wystawionych na licytacyę 
majątków w guberniach litewskich nie jest w iel­
ką, ale ogłossenie Prawitelstwennego W iestnika  
ciehawem  jest dzidki p e w n e m u  faktow i dofic dzi­
wnemu, a mianowicie:

W liczbie majątków wystawionych na licytacyę, 
wymienione są w s ie : Stswy, Kamienica, Lacho­
wice i Miedna w gubernii Grodzieńskiej, powie­
cie Brzeskim knazia Anatolego Bariatyńskiego. 
Majątki te sprzedają się za długi bankow e: pier­
wszy za 871,358 rubli, diugi i trzeci za 845,000 
rubli i czwarty za 355,490 rubli, czyli ogółem na 
satysfakcyę długu 2,153,312 rubli. Olbrzymi ten 
dług, jak widać z dołącz mych objaśnień, pocho­
dzi z pożyczki, wydanćj ks. Biriatyńskiem uprzsz 
rząd na kupno rzeczonych majątków. Tymczasem 
wszystkie ta cztery wsie, mają ziemi (z wyłącze­
niem włościańskiej) • to ziemi przeważnie pia- 
szczyslćj, mnićj nrodzajnćj 17;244 dziesięcin 
(31,424 morgi'; którą otaksowano dl* licytacyi 
w sumie wy wolawezćj 87,351 rubli. Otaksowanie to 
może się nawet okazać za wysikiem , ponieważ 
ustawa z r. 1867 pozwala w krajach zachodnich 
sprzedawać majątki za cenę niższą od wy woła w - 
czćj. Że zaś i niezależnie od tego prędzój jest za 
wysokiem, niż za niakiem dowodzi umieszczona 
w objaśniającćj tabeli aduotacya, że wszystkie te 
majątki przynoszą czystego dochodu rocznie zale­
dwie 8734 ruble i *e. Towarzystwo Kredytowe 
Ziemskie, mogłoby udzielić na nio pożyczki nie- 
więcćj nad 20,000 rabli (V4 wartości).

Tym sposobem wyPatl», że na majątkach war- 
tająeyih około 80, a najwięcćj 100 tysięcy rubli, 
cięży dług banku rządowego z górą 2 miliony 
rubli, którą to poży c z ę  jak niewiadomo na jakich 
podstawach ks. Boratyńskiemu wydano, tak też 
rząd nigdy jćj nieodzyska i musi ponieść stratę.

Czyż tedy nie jest w idee charakterystycznym  
i ciekawym fakt, że taki ks. Bariatyński, otrzy­
mawszy od rządu pożyczki 2 miliony rabli z o- 
bowiązkiem nabycia w guberniach Zachodnich ma­
jątków ziemskich i osiedlenia się tam, kupił ma­
jętność dwadzieścia razy mnićj wartą od uzyska 
nćj pożyczki i rząd tern się zadowolnił ? Gdzież 
się podziały pozostałe 1,900,000 rubli ? Za 2 mi­
liony rubli kupioną została posiadłość ziemska, 
przynosząca dochodu 8—9 tysięcy rubli, wówczas 
gdy ta sama suma w papierach waitośoiowych mo­
głaby przynieść bez pracy i ryzyka 120 tysięcy 
rubli!

Dziennik Nowoje W remia, zastanawiając się 
nad tem, czyni uwflg$> że ponieważ ks. Anatol 
Bariatyński jest brstem jenerał feldmar załka Ba­
riatyńskiego i członkiem rodziny bardzo możnćj i 
wpływówćj, niedziw zatem, że rrąd chcąc utrwa­
lić żywioł rosyjski w „spolszc’onym" kraju Za­
chodnim, uznał za m żebne wydać tak grubą po 
życzkę w ręce jedn«g° człowieka, przedstawiają 
cego rękojmie wszelkie swem Wysokiem stanowi­
skiem w społeczeństwie. Ale zachodzi pytanie, czy
1 o ile cele rządu osiągn ętemi zostaną, jeżeli na
2 miliony wydane ze skarbu państwa, jeden Ro­
syanin nabędzie w Zachodnich guberniach posia 
dłość (w którćj notabene sam nigdy nie będzie 
mieszkał) składającą 81§ z kilkudziesięciu tysięcy 
morgów jałowego piasku^ zrujnowanego domu i 
tgrodu. w którym, jak widać z opisu, jest 2 ja ­
błonie,3 grusze, 2 drzewa wiśniowe i 1 czere­
śniowe?

Pytanie to, postawione przez Nowoje W rem ia,  
wystarcza, aby dać pojęcie, jakiemi środkami i 
jak skutecznie odbywa się w Zachodnich guber­
niach r-gzekucya ukazu z lOgo grudnia, wydanego 
w celu zrusyfikowania kraju.

Jubileusz Dra Józefa Majera. Profesorowie 
uniwersytetu Jagiellońskiego i członkowie Akademii 
pragnąc uczcić 50 lat pracy wysłużonego profesora 
i prezesa Akademii Umiejętności, wręczą mu jutro 
w południe adres, a wieczorem dają w hotelu Sa 
skim obiad dla niego, jako w 50-letnią rocznicę o- 
trzymania przezeń stopnia doktora medycyny.

—  Pierwszy wieczór tańcujący na korzyść u- 
bogich wdów zostających pod opieką Towarzystwa 
św. Salomei, dany wczoraj w salach redutowych, 
świetnie i w esoło zainaugurował karnawał tegoro­
czny. N ie wiele stosunkowo, bo tylko 40 par sta­
wało do tańca, co nadawało wieczorowi charakter 
i pozór zabawy prywatnej, a złudzeniu temu dopo­
magała zobowiązująca uprzejmość gospodyń, w peł­
nieniu niełatwych swych obowiązków zarówno w 
sali tańców jak i przy bufecie. Miła i pełna werwy 
zabawa przeciągnęła się do tak późna, że mało 
brakło do tradycyjnego „białego mazura", a roz­
bawione koło tancerzy jeszcze pragnęło ją  przedłu­
żyć. Przyznać należy, że damy Towarzystwa św. 
Salomei odznaczają się prawdziwym talentem  orga­
nizatorskim i mają szczęśliwą rękę, bo czego się 
tylko tkną —  idzie im pięknie i składnie. Oczeku­
je  też publiczność, że wieczorek podobny wczoraj­
szemu powtórzy się niedługo, a są powody do ro­
kowania, że będzie nierównie liczniejszym.

—  III Wieczór muzykalny tutejszego Towarzy­
stwa muzycznego odbędzie się w przyszłą środę d. 
19 b. m. Program zawiera wyłącznie utwory Szu­
berta.

—  Odsłonięcie pomnika Grottgera upamiętnił 
p. Mieczysław Kurnatowski w Krakowie wybiciem  
medalu. Z jednej strony znajduje się popiersie ś. p. 
Artura Grottgera, odznaczające się uderzającem p o­
dobieństwem rysów, a naokoło napis „Arthur *R. 1837 
f  1 3 . 1 1 . 1 8 6 7  Grottger;" z drugiej strony jest od­
bitą tytułowa rycina „Polonia" a uaokoło napis: 
„Pamiątka odsłonięcia pomnika w XITI rocznicę 
śmierci."

— W iktorya Staszkiew iczów na , niegdyś nau­
czycielka przez lat 30 w zakładzie podrzutków przy 
szpitalu Ś. Łazarza, zmarła tu w czoraj, przeżywszy 
lat 74. Po objęciu administracyi tego szpitala przez 
rząd, zrezygnowała z posady i założyła pracownię 
bielizny, do której przyjmowała wyłącznie tylko sie­
roty i dzieci biednych rodziców, wychowując je  bo­
gobojnie i kształcąc w tym zawodzie bezintereso­
wnie. Śmierć jej jest stratą dla ubogich.

— Dar cesarski. N. Pan przeznaczył po 100 złr 
na budowę kościołów gr.-kat. w W ołodzu w po­
wiecie Brzozowskim, w Jasieniu w powiecie Leskim  
i w Mianowicach w powiecie Sokalskim.

—  Wieliczka 7 stycznia. Wczoraj odbyło się tutaj 
walne zgromadzenie członków krakowskiego oddziału 
Towarzystwa p e d a g o g i c z n e g o  pod przewodni­
ctwem prezesa p. W . Jabłońskiego. P. Jan Gigoń, 
kierujący nauczyciel szkoły w Skawinie, odczytał 
rozprawę o nauce języka niem ieckiego w pierwszem 
półroczu w III klasie szkoły pospolitej na podsta­
wie przepisanej książki. Po długiej dyskusyi uchwa­
lono udać się za pośrednictwem Zarządu Glównogo 
d o  R a d y  s z k o l n e j  k r a j o w o j ,  a b y  w  książkach 
do początkowej nauki języka niemieckiego po szko­
łach używanych, zaprowadzono jednakową pisownię 
odnośnie do instrukcyi przez m i n i s t r a  oświaty 
wydanej. P. Antoni Rink, nauczyciel szkoły wydzia­
łowej w W ieliczce, odczytał obszerną rozprawę „O 
karności i karach w szkole ludowej w ogólności, a
0 karze w szczególności. Po dyskusyi uchwalono, 
iż §§ 25 i 30 regulaminu szkolnego, jako w prakty­
ce niedające się wykonać, powinny być z regula­
minu usunięte. Następnie p. Schlesinger, nauczyciel 
szkoły w Krakowie, odczytał w imieniu komisyi spra­
wozdanie o robotach ręcznych dla uczniów szkół 
pospolitych. Referent podawał różne rodzaje robot 
ręcznych dla każdej kategoryi szkół. P ° dyskusyi 
zgodzono się na zaprowadzenie robót ręcznych tyl­
ko w szkołach wydziałowych. Uchwalono, aby kra­
kowski oddział Towarzystwa pedagog, wziął udział 
w uroczystości 50-letniego jubileuszu, jaki obcho­
dzić będzie w roku bieżącym jeden z nauczycieli 
szkoły na wsi. Spełnia on obowiązki swe przez 50 
lat na jednej posadzie bez przerwy.

—  W Tarnowie obchodzić będzie, jak nam do 
n oszą , w d. 1 lutego r. b. 50-letni jubileusz zawodu 
lekarskiego, tamtejszy lekarz sądowy i skarbowy 
hrabstwa Tarnowskiego, Dr Rosner, ojciec tutejsze­
go profesora u n iw e rs y te tu .

— Komiczny epizod wydarzył się przed parę 
dniami przy rozprawie w sądzie karnym w Berlinie. 
Prokurator podniósł się nagle i uczynił sądowi u- 
wagę, że jeden z słuchaczów, w przestrzeni prze­
znaczonej dla publiczności trzyma na rękach 6-le- 
tn iego chłopca i zażądał wydalenia dziecka z sali 
sądowej. „Przecież to nie dziecko, ale karzeł, ode­
zwały się głosy z pomiędzy publiczności, ma już 
lat 21". W oźny otwarł baryerę i rzeczywiście uka­
zał się karzeł, który wzrostem równy był 6-letnie- 
tniemu chłopcu, a z twarzy wyglądał jakby mia! 
lat 14. Rysy miał regularne i piękne, całą P°stft- 
wę kształtną. Karzeł przemówił donośnym głosem, 
że się urodził w r. 1860, skutkiem czego sąd po­
zwolił mu pozostać.

— Strażnicy rosyjscy zrabowali, jak donosi
W ileńsM j W iestn ik , na gościńcu pocztowym, w po­
bliżu W arszawy urzędnika rządowego wracającego 
z jakiejś obowiązkowej wycieczki. Rzecz tak się 
miała. Trzech zbrojnych, zamaskowanych rabusiów  
pomimo silnego oporu i woźnicy i urzędnika, pier­
wszego poranili ciężko, a drugiemu wydarli kilka­
set rubli gotówką i złoty zegarek. Szczęściem nad­
jechał wkrótce powóz z innym podróżnym, który 
tak zręcznie i niespodziewanie pospieszył z odsie­
czą, że jednego z rabusiów powalił na ziemię, u- 
godziwszy grubym kijem w głowę. Dwaj inni je ­
dnak zdołali wraz z zdobyczą uciec. Ogłuszonego 
chwilowo napastnika związano i odwieziono do 
Warszawy. Jakież było zdziwienie i podróżnych,
1 władz policyjnych, gdy w schwytanym rabusiu 
poznano strażnika t. z. „policyi ziemskiej", i gdy  
ten wyznał natychmiast, że z dwóch zbiegłych to­
warzyszy jego —  jeden był jego kolegą, a drugi 
naczelnikiem, t. j. polieyantem starszym w randze 
oficera. W szyscy trzej oczywiście są Rosyanami 
i złupili Rosyanina. Zarządzone poszukiwania za 
dwoma zbiegłymi złoczyńcami niedoprowadziły do 
tychczas do żadnego skutku.

—  Rozszerzenie Rzymn. W  d. 3 b .  m. zebrała
się komisya Izby deputowanych, abv się zastanowić 
nad ustawą dotyczącą ud: -;U pańsrwa w powiększę 
niu miasta Rzymu. Przyjęto jednomyślnie nowy pro 
jekt, w edług którego roboty wykonać się mające 
kosztem rządu, mają być oddzielone od tych, które 
gmina własnym kosztem podejmie-^ Budowę i ogólne 
koszta za pierwsze bierze na siebie państwo i p o ­
kryje zarazem połowę kosztów gminy. Budowle obu

kategoryj mają być wykończone w ciągu lat 10 i 
przeznaczoną jest na to suma 5 milionów franków  
rocznie.

—  Tnnel przemytniczy. Straż skarbowa w Rzy­
mie zrobiła ważne odkrycie, to jest wpadła na ślad 
tunelu, którego przemytnicy używali do wprowa­
dzania nieoclonych towarów. Tunel ten ma 150 I 
metrów długości i ciągnie idę od Vicole dello Spur- 
go, aż do pewnego domu przy ulicy delle Bastioni. 
Uwagę straży obudziły taczki, które wchodziły do 
wspomnionego domu próżne, a wracały naładowa­
ne. Przedsięwzięte śledztwo usprawiedliwiło podej­
rzenie, że idzie tu o kontrabandę i znaleziono rze­
czywiście w dziedzińcu wielkie masy cukru. "Wej­
ście do tunelu zasłonięte było palisadami, które jak  
inżynierowie stwierdzili były świeżo urządzone i 
miały 2 metry wysokości. Potrzeba było trzy mie­
siące, aby te roboty doprowadzić do skutku i od 
5 lub 6 miesięcy przemytnicy prowadzili swój han­
del. Kilku z nich ujęto, lecz ich przywódzca jest 
jeszcze na wolności.

— Kradzieże na poczcie. Towarzystwo ubezpie­
czeń „Italia" w Genui ogłasza, że 100,000 fr. renty 
włoskiej, przesłane mu z Medyolanu d. 20 grudnia, 
nie doszły go wcale. Na drodze z Medyolanu do 
Genui zginęła również przesyłka 200,000 lirów w o- 
bligacyacli włoskich. W  Placencyi uwięziono dwóch 
urzędników pocztowych i trzech ludzi ze służby, ja ­
ko podejrzanych o tę kradzież.

— Podpalacze w Anglii, w  zeszły poniedziałek 
wybuchły prawie równocześnie cztery pożary w w iel­
kich szopach przytykających do liverpoolskich ma­
gazynów towarów. Najprzód doniesiono policyi o 
pożarze „Princes Half-Lide-Dock." Tym razem je ­
dnak nie szopa lecz okręt „Massachussets" stał 
w płomieniach. Ponieważ naładowany był sianem, 
pozostały długo daremnemi wysilenia straży pożar­
nej, zaledwo jednak opanowano ogień zapalił się 
północny kraniec „Carriers - Docks." Gdy się tam 
straż ogniowa udała, zameldowano pożar w składzie 
zapełnionym drzewem „Iluskisson - Dock." Zaledwo 
ugaszono ostatnie dwa pożary, sygnalizowano inny 
ogień w składzie drzewa pp. Murphy i Sp. 1 ten 
ogień rychło ugaszono. Policya znalazła tara butlę 
z petroleum, a i przy poprzednich pożarach czuć 
było petroleum. Nazajutrz z rana znalazła policya  
flaszki, w których była nafta, a ognisko pożaru w„Car- 
riers-Dock równie jak zgliszcza drzewa roznosiły 
silny jej zapach. Nie można przeto w ątpić, że za- 
mierzonem hyło spalenie doków i wszystkiego co 
do nich należy. Policya ma być na tropie podpa- 
laczów.

ftWlarionicsścl p o licy jn e . Srraż policyjna 
przytrzymała: Stanisława Kierdąja z Krzy ztoforzy 
za przeładowanie wozu pszenicą i bicie koni, gdy 
niem ogły wozu tego uciągnąć: za i.ijaństwo cztery 
osoby.

Pociągnięto do odpowiedzialności Franciszka Bi 
dziakowskiego za sprzedaż ptaków śpiewam -' -h.

TEATR. W e wtorek d. 11 stycznia.: F êr^wsz 
gościnny występ Maryi D i s t e r l o ,  art teatru pozn.. 
tomedya w 3 aktach E. A ugera, tłum. z francu­
skiego Z. Sarnecki: M ałżeństwo Ohirn"  - *'•;rzu­
tek o godzinie 7ej.

— Wystawa nieustająca Towarzystwa Przyjaciół Sztuk 
pięknych w S u k i e n n i c a c h  otwarta codziennie od godz 
llej do 4ej p-Oez poniedziałku. — Wstęp w niedzmie 1.- 
centów, w dnie powszednie 30 centów

— Gabi net  a r c h e o l o g i c z n y  u n i w e r s y t e t u  Ja  
g i e l l o ń s k i e g o  (Collegium maj us) zwiedzać można co­
dziennie od 12ej do lej prócz niedziel, świąt i feryj uni­
wersyteckich.

— Muzeum Techniczno-przemysłowe w etaaehn f ranci 
szkańskiem otwarte codziennie ód lOei do 6ej. Wstęp 
20 cent. od osoby. W niedziele od lOej do 2ej bezpłatnie.

—• D. 10 stycznia pochmurno, w nocy mały śnieg; 
termometr od — 14-6 doszedł do - 3 ‘5 C. Barometr 
nizko stoi; o 7ej rano d. l i g o  stan jego  był 734-5 
millim., termometru — 4-2 € . W atr południowo-za­
chodni.

—  W e środę d. 12go stycznia: ŚŚ. Honoraty i Ar- 
kadyusza.

IViadomoxci a r ty s ty c zn e . literackie  
i  naukowe.

(List jenerała Tadeusza Kościuszki)
Odbywa się obecnie ogólne ,..-.szukiwanie auto­

grafów Kościuszki. Otrzymujemy własme „„ p jy. 
zefa Kwiecieńskiego nieznany h-. Nsczeliuka na 
rodu bardzo ważnej osnowy, Kościuszko przesyła 
w nim dawnemu towarzyszowi broni nominar-yę na 
jenerała lejtnanta. List bez adresu, czy byłby pi'iarv 
do W awrzeckiego lub do Kołyski?

1.7 Czerwca 1 / 9 ł  z  obozu pod Radomiem. 
Generale K o lleg o ! Dopiero się dowiaduię że ża­

dna moi a odezwa Rąk twoich niedoszła; możesz bydź 
przecież pewnym że w naypierwszych momentach | 
Powstania naszego zgłosić się do dawnego kolłegi 
niezamedbałem.

Kosztuie pewnie twey duszy bydź w nieczynności. ! 
miło^ mi zatym wezwać cię tą odezwa ,lo n ajp ię­
kniejszego dzieła na które człowiek śmiały y  d 
ciwy z obojętnością patrzyć niemoża Twoie Okoii- 
czności są bardzo przyiazne twey sławie: ieste- 
w Kraiu gdzie Obywatele gdzie Wnysk - gdzie Lud j 
nawet czeka tylko zawołania, y dowódzcy, aby pod­
nieść bron na obronę własciwey Oyczyzny y zni 
szczenie Jarzma obcego . . .  W  tym rzecz- stanie 
móy Generale, wez na siebie to przedsięwzięcie, 
masz do tego sposobność, Nieprzyjaciel w małey 1 
liczb ie, Polska cała pod bronią- Partyzantów ku 
wam wysłałem, W oyna Turecka niezawodna. Moskale } 
roztargnieni y ztrwożeni, słowem cheiey tylko a | 
kray tamten wrócisz do całości Oyczyzny twoiey 
y sobie zasłużysz na wdzięczność Narodu. Oświad 
czyłem y oświadczam ze ktokolwiek z Oficerów ru­
szy korpus woyska na,P  zabraneg0 _ tesro?
Korpusu Komendantem. reszcie, nie tra Am ornemu 
Posyłam ci patent Generała Leitnanta y  przyrze­
kam iż Officerów którzy ci pomocą będą y których  
fortragować zechcesz, awansować oędę — Czekam 
niecierpliwie wiadomości o tobie K ollega y Przy- 
ia c ie l.—  T. Kościuszko.

(Hr. Tarnow ski o Lilli W enedzie) W drugiej 
prelekcyi mi a n  ej w I oznaniu hr. Stanisław Tarno­
wski podał r o z b i ó r  Lilii W ene(iil Spraw0zdania 
miejscowych dzienników U)mują ^  .
legenta który en dramat stawia (> w, e[e wyzej 
od Balladyny. Tło przedhistoryczne, m b, na intui- 
cyi oparte, jest może prawdziwie! noiete- walkę
dwóch ludów Lechitów i Wenoa - ’“ , , . ~y enedow, ma;.,ca w isie
dramatyczności, nasuwa wiele a n a lo g  W  postaci 
Lecha upatruje prelegent protoplastę S ob iesk iego: 
„Kontusz mu włożyć i buty czerwóm g c i wróci 
z piorunowej walki". Gwinona to tyr. kobiety po­
litycznej cudzoziemki, który w hi 
się z Ryxą. X. Gwalbert i Szlaz n 
próby analitycznej. Myśl przewodnia 
fatalistyczną — prelegent jej prze

nri zaczyn « 
wytrzymają 

dramatu jest
wstawia
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A n to n i K lobuko*e»ki.

t y ta n

ty  boun-Damptoh. . 
Iniprnkn.......................
KegUwioha • • • •
Krakowskie...................
Ofner (miasta ody). .
Palffy............................
Rndolfa . . . . . .
Salma............................
Salzburgskie ■ .
St. Genois . . .  
Stanisławowskie . . . 
4*/ty Tryesteńskis . .
W  »
Waldsteina...................
WindisohgrStsa . . .

Walnty
Dukaty watce . • ■
20-frankówki . . •
Im peryały rosyjskie . 
Funty sterl. angielskie 
Lista tureekie slote . 
Marki niemieokie sa 101 
Bnble papierowe sa 10(

w rtaA w ń 10 Stycznia.
Obligi długu pafatea-

i  S» aanta papierowa . . . .
4-,vJS a to n ia  s r e b r u * ........................

B eata złota . , . • • •
85 Losy s rokn 1854 po 26o *&..
ty ' /  ,  1860 „ 500 „
ty  ’ ! 1860 ,  100 8„ 1864 ,  100 s -

I  * 1864 ,  50 .  .
Losy Oosio-Benten . . .

OUigi m dm aw ioy)**'

iSakowińakta < • • • • »  *
SaMoyjskie . ■ . . . • * £  *
S o s a w s k ie ............................. ® a
Niiszo-Austryackie * *
Wyiszo-Austryackle . . .  * *
S z l ę z k i e ....................... .. • » b
Styryjskie. . • • - • » *
Siedmiogrodzkie . . . .  T
W ę g ie r s k ie ......................... .....  ■»
Węgier, s  klanz. 1867 . • » *
t y  Obligi poż. kolei węgierskiej . . .
6*  Henta węgierska z ł o t a ....................
4 ‘/ ty  B * „ (*» Ostbahn.)

Akcye bankowe.
Anglo-anatryaokiego Bankn . 120 złr.
Boden-Credit węgierskie . . 140 „
_ n n anstryackie . . 80 ,
Credit-Anstalt dla Han. i Prze. 160 „ 
„  » . n węgierskie . . S00 „
Depositen-Bank . . . . .  200 „ 
Escompt-Gesell. niż.-austr. . 500 ,  
Gal. Banku dla Hand, i Przem. 200 n 
Austro-weg. Banku (Nat.-Ban.) 600 B
Unionbank . • - , . . .  100 „
Vvrkehrsbank ugolny . . .  140 .
Wied. Bankverein . . . . 100 „

AJicys kolei.
A lb re c h ta  . . o « ■ *& k e z j ś
Aif5ld-Fiume » 800 ty

K a r *  p ie n ię d z y  i  p a p ie r ó w  p u b l.
w 11 Stycznia.

Eftkta rosyjskie sa 100 rs
Msksl srebrny obręozkowy 
Harki marek
Dukat w a in y .........................
10 frankówka •
laperyał wałny m  lfI 
Srebro anstryaokio **
Kupony srebrne płatne • *

L it'y gasła#** 2
t y  potyczka k. Mowa gsHcyjsk*. „
Okligkoye indem .isaoyjne galioyj8® ' % • >
ty  listy sast, Tc w. kredyt, ziemsk. " ■ $ j*
t y  listy sast. Tow. kredyt, ziemsk. < J J S
t y  lista sastawue Banku hipot. • • ; g -  j f l g
t y  listy dłużne galio. zakł. włość. ■ ,*  j •*
5 i i  listy zatt. Banku hipct. gal. z pre. 10J» • \ a a
fc ty, listy zast. g. z. kr. z. w Krakowie, zwrot t g-g 

sa 36 lat, srebrem za 100 złr. w. a .. j * a 
t y  listy sast. g. z. kr. z. w Krakowie, swrot L  j  

za 36 lat, banknot, za 100 złr. w. a. l g f  
6y i listy sast. g. s. kr. o. w Krakowie, zwrot j „3 

za 18 lat, banknot, za 100 złr. w. a. / ojJ 
7yd listy zast g. z. kr. z. w Krakowie, zwrot 

za 20 lat, banknot, za 100 złr. w. a. 
t y  listy zastawne Król. Pol. ser. I (za 100 rubli) 
44  listy zastawne Król. Pol. ser. II (za 100 rubli) 
t y  listy' zastaw. Król Pol. z r. 1869 (za 100 rubli) 

listy likwidacyjne Królestwa Pol. (za 100 rubli)
Akeye kolejowe i bankowe.

Akcye kolei Karola Ludwika . . .  po sir. 210 
Akoye kolei Lwowsko-Czerniowieokiej „ 200
Akoye Bankn hipoteoz. we Lwowie „ 200
Akcye Bankn gal. dla Hand, i Prz.w Krak. „ 200

Losy krajowe.
Losy miasta Krakowa  ....................
Losy miasta S tanisław ow a....................

p w ś w  10 Styo*11’4*

:
» * * » 37 •letnie
» * Banku hipot gal. .
» * „ włołdań. gal.
Sn indem, gal l t y  Podat . 
,  pożyczki krajowej . . .

W a n s a w a  8 Stycznia.
ty  Listy zastawne II saryi . .

kupon
ty  Listy zastawne nowe 1868 r.

kupon
ty  Listy likwidacyjne • . - •

t y  Donau Reguł. . . 
Premiowe W iedeńskie 

n W ęgierskie 
t y  „ Tnroekie . 
Kredytowa . . • -
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f (107)

Za duszę ś. p.

Józefa Wężyka
odprawiać się będą

9 1 1 1 6  ś w i ę t e
w kościele św. Barbary 

we czwartek d. 13 stycznia b. r. 
o godf. 8 rano.

f (225-1-2)

Za duszę ś. p.

Juliusza Jazy Bobowskiego,
c. k. radcy dwora i t. d.

odbędzie się 
jako w rocznicę śmierci 

N ab ożeń stw o  ż a ło b n e
w kościele 0 0 . Kapucynów

w sobotę d. 15 stycznia b. r. 
o godz. lOej rano.

Zdolna pianistka na fortepianie po bar­
dzo przystępnych cenach. — Bliższa wiado­
mość w Biurze informacyjnem p. J . Jędrze­
jowskiej jrzy  ulicy Brackiej pod Nr. 158.

Tamże jest p o k ó j  z  m e b l a m i ,  
w l k t e m  1 o b s ł u g ą  każdego czasu 
do wynajęcia. (226-1-)

t
(220)

Konwent 0 0 . Bernardynów  
w Krakowie 

odprawi

w sobotę dnia 15 stycznia b. r.
o godz. 9ej zrana

N a b o ż e ń s t w o  ż a ł o b n e
za spokój duszy ś. p.

Leonarda Wtżyka
Syndyka i Dobrodzieja tegoż klasztoru, 

jako w piątą rocznicę śmierci
na które Krewnych, Przyjaciół, Znajomych 

i pobożną Publiczność zaprasza.

I * 911 f i  t  £1 zdoln-v’ m°g%cy kie- V I  g € » l l l& & 4 9 r  rować śpiewem i mu­
zyką kościelną, poszukuje posady. Bliższa 
wiadomość u P. Filusińskiego dyr. muzyki 
katedralnej w T a r n o w i e .  (218=1-2)

Od dnia Igo stycznia 1881 roka 
o tw o rzy łem  fcan cela -  
ryę n o ta ry a liią  w  JUo-
w y m  **«‘1CZ«, W dawnem mie­

szkaniu i. p. llenryka Żywickiego.
(221-1-2) Bronisław Sądecki.

M®karnawał
polecam b u k i e t y  ręczne od 1 złr. wzwyż,
buki-cy kotylionowe od 10 cent. wzwyż; 
k w i a t y  kameliowe od 50 cnt. do 1 złr. 
Zamiejscowe zamówienia wykonywam pun- 

ualnie także za zaliczką. Opakowanie bar­
dzo tanie —  podanie ceny pożądane.

H a r o l  F r e e g e ,
ogrodnik handlowy w Krakowie,

1-1-14) ul. Lubicz 103.
Do sprzedania

lub wydzierżawienia
każdego czasu pod bardzo korzyst- 
nemi warunkami w T a r n o w i e  na 
Zabłocin p a ł a c y k  ze stajniami 
murowane nu i 18 morgów najlepsze­
go ogrodowego pola, zwane „Nale- 
pówką“. Bliższej wiadomości udzieli
Way Ludwik Birlus  w T a r n o w i e .  

(222-1-3)

O B R A Z K I STA K O IĘ D Ę
n ajtan iej (32121010)

i w n a j w i ę k s z y m  w y b o r z e  s ą  
W KSIĘGARNI KATOLICKIEJ 

Dra Wlał. Hłkowsklcgo w Inkowie.

Portret litografowany
w dużym foimacie, na pięknym pa­

pierze in folio

jubilata prof. Dra Majera,
Prezesa Akademii Umiejętności, 

nsbyć można w K s i ę g a r n i  Wg<> 
K rzy ża n o w sk ieg o  po cenie 
2 złr. 50 ct., z przesyłką pocztową 
2 złr. 80 ct. w. a. (86-1-3)

Do zawoda agronomicznego
chce się dostać młody człowiek, z dobrej rodzi­
ny, liczący lat 22, stosownie wykształcony, jako 
praktykant gospodarczy, chociażby przez rok bez­
płatnie u PP. Właścicieli dóbr ziemskich w kraju 
lub zagranicą. — Łaskawe listy pod liter. A. Z. 
W o l a  B a t o r s k a ,  poste restante N i e p o ł o ­
m i c e .  (219-1-)

Mlodi Ufzaiwa p a n n a
znająca się nieco na krawiecczyżnie, poszukuje 
obowiązku jako  bona do dzieci. Łaskawe oferty 
uprasza pod adresem: „Fraulein M. S c h a t z e l ,  
Ratibor, Fischerei 11. (224 1-2;

Salon mód
p rzy  ulicy Grodzkiej pod Nr. 57, w domu 

W ej Szpenglerowej, na I. piętrze, 
poleca pracownię sukien damskich. ^ rzy j' 
muje zamówienia na balowe sukuie, któ­
rych od 15 złr. wraz z kwiatami dostać 
można. Wykonywa z gustem i punktualnie. 

(227-1-3),

OSTATNI WYNALAZEK 

NAJDELIKATNIEJSZE

lyito 1 X 0  R A
e d . n \  u  »

37, Buô evAB,u ot Straibouihj, 37 1
, P A R I S
M y d io  I x o r a  n ie ty lko  się zaleca 

w y k w in tn y m i trw ałym  zapachem , 
ale n ad to  posiada szczęśliw ą wł a ­
sność spędzania zm arszczek.

Ł ag o d z i 1 b ie li p o w ło k ę  c ia ła  i 
n a d a je  je j .po łysk  m ło d z ień c zy . Bez. 
p rz e sa d y  u trz y m u je m y , że m y d ło  
n ie  p o s ia d a  ró w n e g o  so b ie .

(194 1 )

MOCZNIK SZMOHTT POLSKIEJ
J e r z e g o  S e w e r a  h r . D u n in a  B o r k o w s k ie g o

ju ż  w y s z e d ł  z d r uku
i zawiera: 1. Rodziny panujące; 2. Rodziny szlacheckie polskie: a) Książęta, b) Hra­
biowie, c) Baronowie, d) szlachta; 3. Członkowie dziedziczni Izb Panów; 4. Kawale­
rowie Zakonu Maltańskiego i Damy tegoż Zakonu. (73-3-4)

Cena w ozd ob n ej op raw ie  5 z łr .
Nakład księgarni

K .  Ł U K A S Z K U  W I C K A
we Ltwou ie, u lica  H a licka  I. 50.

J ó z e f  W ie n ia w sk i.
KONCERTA  

d nia  14  sty czn ia  w  K r a k o w ie , w h otelu  Saskim ,
w  T a rn o w ie , 
w  P rzem yślu ,
w e  L w o w ie , w  S a li ra tu szow ej, 
w  T arnopolu . (80-2-3)

dnia 14
99 15
9 « 16
99 17
99 18

M
99
99
9*

K O W A L
teoretycznie i praktycznie po znacznych 
fabrykach wykształcony, w wieku 36 lat, 
żonaty, poszukuje posady na wsi w zna- 
czniejszem gospodarstwie. Bliższa wiado­
mość pod lit. J .  P .  W. 1 6 2  poste rest. 
B o c h n i a .  (3549-2-3)

S u b je k t
obznajmiony dokładnie z handlem towarów 
korzennych jakoteż żelaznych i przyborów 
piśmiennych, poszukuje odpowiedniej po­
sady. Łaskawe oferty uprasza adresować; 
A . Z . poste rest. K - r a k ó w .  (103-3-3)

Kewraigie. W szelkie
c ierp ien ia
nerwowe

w jednej chwili ustępują po użyciu pigułek antine- 
wralgijnych Dra Crcmitr. Skład w Paryżu w aptece 
p. Levasseur, rue de la Monnaie, 23, — w Krakowie 
u aptek. pp. Trauczyńskiego i Redyka (178 105-J

Jest do sprzedania młody

żywy rogacz.
Wiadomość przy ulicy D o l n y c h  

M ł y u ó w  pod Nr. 31. (74-2-3)

P o § ! K a k a ) e  s i ę
n a t y c h m i a s t  młodego człowieka, 
opatrzonego świadectwem z ukoń­
czonych szkół łacińskich, któryby 
się podjął p r z y g o t o w a ć  jednego 
chłopca z p.erwszej klaBy do egza­
minu do trzeciej klasy gimnazytlnej 
la nskiej; drugiego zaś do egzami­
nu wstępnego do pierwszej gimna- 
zyalntj , na wieś, do domu obywa 
tełskiego, w pob.iżu miasta Jari sła 
w.a; za otrzymaniem oprócz stołu, 
opału, światła, prania, wynagrodze­
nia pien ęinego cd 1 5  do 2 0  złr. 
miesięcznie podług uzdolnienia. Za­
strzega się, że ma bjć biegłym w 
języku niemieckim. — Uprasza się 
o spieszne zgłoszenie listowne pod 
adresem: W. P . Younga, przez Ja 
rosław w Z a p a ł o w i e .  (85-1-3)

Jsszeze krótki czas
rozsyłamy pocztą o p ł a t n i e  wszę 
dzie za 1 złr. 60 ct (3518-3 8)

5 kilo siedmiogrodzkich orzechów 
lub 5 „ turecki h suszonych śliwek

Roth Llpofscbes Expartgescbaft
in Werschetz, Sudungarn.

nu nim poi o m .
V E L 0 U U N E

jestto  MĄCZKA RYŻOWA specjalnie 
przygotowani! z B izm utem , 

dlatego to działa s z c z ę ś l i w i e  us skórę,

niedostrzeiona przystaje do ciała
nadaje eerze

ŚWIEŻOŚĆ MMIII

m a g a z y n  1’ r r f . m  w  l ‘ a r y i . ,
9, NA ULICY DE LA P A K , 9.

W K r a k o w i e  ti pp. J- Trauczyńskiego, W 
Redyka, Leona Feintucha i W- Fenza, — w Czet- 
niowcach w aptece p Golichowskiego, — i w pier­
wszych Składach perfum i wytworów toaletowyoh. 
We Lwowie w apt. Krzyżanowskiego. (177-38 )

4 do 200 sztuk grające z uczuciem lub bez 
uczucia, mandoliną bębenkiem, dzwonkami, 
kastanietami, głosy niebiańskiemi, g r$ na 

arfie i t. p. (3087-4-4)

TaŁatai grdjp
2 do 16 sztuk grające, następnie necesery, 
podstawki na cygara, domki szwajcarskie, 
albumy fotograficzne, teczki do pisania pu­
dełka na rękawiczki, ciężarki do listów, wa­
r n i k i  do kwiatów, ty tonierki, cygarówki, 
stoliczki do robótek, flaszki, kufle na piwo, 
portmonetki, stołki itp w szystko z muzyką, 

zawsze najświeższe rzeczy poleca.
J. B . H e lle r  w B e r n ie

w Szwajcaryi.
W szelkie polecone rzeczy, nieopa- 

trzone w moją firmę są o b c e ;  polecam 
każdemu bezpośrednie sprowadzenie, illu- 
strowane cenniki posyłam bezpłatnie.

*ALfiuą.otuR tf»{010

VERITABLE HQUEUR BĆNEDICTINE 
ęji France e t a. l'Etr anger.

PRAWDZIWY LIKIER BENEDICTINE OPACTWA 
FŹCAMP we FRANCYI 

wytwornego smaku, wzmacniający, pomagający 
trawieniu i obudzający apetyt.

J e d e n  z n a jlep szych  lik ieró w .
Wymagać, aby etykieta kwadratowa znajdowała ^
się na spodzie butelki z własnoręcznym podpi- = - ^ = 9 —  
sem głównie dyrygującego. . (191-2-)

Skład główny w Fćcamp we Francyi. Agencya główna 
w Paryżu, Boulevard, Haussmann 76.

„Prawdziwy likier Bćnćdictine znajduje się w składach na­
stępujących domów, które podpisały zobowiązanie, że sprzeda- 

„wać nie będą fałszerstw i naśladownictw wy­
bornego  likieru Bćnćdictineu. Dostać można w 
K rakowie  w cukierni pp. R e h m a n a  i He n -  
d r i c h a ,  J. K. K n o w i a k o w s k i e g o  przy u .  
Floryańskiei 'i P. M a u r  i ci  o w Rynku Nr. 32.

UsoiOukani Drukarni „CZĄSU".

D O > K O V A Ł 08C .

W O D A  U N I V E R S A L N A

P A N I  S.  A. A L L E N ,
DO O D R O D ZEN IA  W Ł O SÓ W .

Nadaje bt-z zawodu siwiejącym włosom 
pierwotny kolor. Pobudza porost włosa, a 
pod szyb kiom jó j działaniem , znika rychło 
siwizna! Doświadczali 1*0 je d n o ra z o w y m  ju ś  
i . i j -c iu  p rz e k o n a  d o s ta te c z n ie , że  ś ro d e k  te n  
wartością i doskonałością swoją przechodzi 
wszelkie tym podobne preparaty. W oda p. 
8. A. A llk n  nie jest farbą lecz naturalnym  
dobroczynnym czynnikiem do odrodzenia i 
wzmocnienia włośow.

Flaszki opakowane są w różowy papier i tylko takie są prawdziwe.
Znajduje się u  wszystkich fryzjerów, w składach porfum i aptekach. 

G łów ny skład i fabryka w L undyniu  114 & 116, Southam pton Row.
W K r a k o w i j e  w aptekach pp. Trauczyńskiego i Redyka. (176-30-52)

DOTYCHCZAS NIEZRÓWNANY W SWYM SKUTKU

w gośćca i reumatyzmie
w c i e r p i e n ia c h  n e r w o w y c h  * BZtlleiego rcd:ajo, w b ó l a c h  t w a r z y ,  m i g r e n ie ,  
b ó la c h  b io d e r  ( is c h ia s ) , r w a a iu  w  ream **t y c z n y c h  b ó la c h  z ę b ó w ,
b ó l a c h  k r z y ż ó w  I i t a w ó w «  k a r c z s c h *  o g Ó ln e m  o s ł a b i e n i u  m i ę ś n i ,  d r i e -  
n in .  s z t y w n o ś c i  c z ł o n k ó w  wskutek dlfi*®*jr©fe marszów lub podeszłej star ści, d o l e -  
g l l w o ^ c i a c l i  w  z a b l i ź n io n y * l i  r a n a c h *  p o r a ż e n ia c h  i t. p. jeat ńjrrabiany z  z i ó ł  
l e c z n i c z y c h  a l p e j a k ic h  p r z e z  ap4eh**r z *  J u l .  H e r b a b n f g o  w  W i e d n i u

wyuiąg tośilMjr
“k J j J T  _

[vi
 . .V ' i i r o < y l  ii> i W ii iy  d o  w c i e r a n i a  i diitła jnadzwyeiaj

P  I 'mmiim  : TW p -a^i | | s z y b k o  i p r .w n i r< w  li«zn,ch i odda»ra robionych mńbash w 
s z p i t a l s r h  , , w | l n y e h  i  w o j s b o w y e h  o k a z a ł  s ’ę  n e n *  
r o x y l l n  J a f c o  o » J l e P M/  A rodeU  n i n t e r a a j ą o y
pod którego w  łyW*Bł nawet n a j s i l n i e j s z e  b ó l e
a nzwet w zss f>.rz*łTCh rierpiea acti z u p e ł n i e  g i n ą .  P o t w i e r -  
d ż a j a  t o  prchwal11'* s ł y n n y c h  lekarzy i m n ó s tw o

p o i l z l ę b o " '* 11 wyleczonych ptzez neuroijlin.

U z n a n i e .
Wielmożny Pan JUL. HEBFABN* *pfek w ^ ledl iD- .

Pouiew-ż zapas „ n e a . o x y l f n . s s  d*rowsny przez Pana azoitslowi garnizonowemu już 
•ig 'kończył, a Mn e n r o x y l l n “  oddał n»n>  d o s h o n a ł e  . e t n ą t  przeciw n e r w o w e -  
m .  p o l o w i e z n e m a  m i g r e n o w e m u  * ł o w F’ tndzi,eź Prz«0lw r e . m n i y z -
n a o w ł  m i ę ś n i  w rołąweniu z gaieceniami, P", ' to Pros!S 0 nadesłanie dla szoittL  jf s icze 
1 tuzina flmzcczck silaicjczcgó gatunku Z wrsokini azacunkietn

Jó?ef5w, 30 gruduia 1879 r. **»■• K r y i le r .  D U e b e l m a n o ,
(135-3-7) r. k. st m y  lekarz sztab wy i kierownik garnizonowego zzpitth Nr. 12.

C e n n i  1 flistka (zielono o-ako».) X * łr .  1 fl»s;kz a l ln le j a z .  w a tn n liu  (rzerw. 
Opak) n n  g o ś c i e c ,  r e u m a t y z m  1 p o r * * f n | *  z łr .  X 8 0 ,  pocztą 27 c . ige#j za op»*. 

* BBT* Ksż.da flaszka ma ia7o p awdzi**1* *yż, j wzdrnkowan' nrzed p ot. znsh och'onnr. 
C e n t r a ln y  sU łn d  r o i s t ł b o w y  «**— n r o w ln o y l i  W I R X ,  A P O T I I K H K  

„ y . l  H  I I / I R X I I K R X I G H E I T "  J .  H e r b n h n y ,  A e u b a i i .  H a is r  r s t r a s ie  B O .
BE ŁAT) w KRAKOWIE tu* p E S t o « k m * r  ant : we LWOWIE pp. Z Rnoker, P Mi- 

ktbsch: w BRIEŻANACH p R D«r,h!ńs'’i: w UZERNIOWCACH p. Goli hows?i: w DRO 
HOBYCZU p. L. T) b 'Z 'n i.ck i s o t ;  w JAROSŁAWIU n. j .  Bohra; w STANISŁAWOWIE p. 
A. Belli apt.; w 8UCZAW1E p. N. Karaczew’ki; w ZOŁKWI c k Aoteka obwcd»wa.

©Ijulius herbabny~~wIen]<

I i3 * 
5 ^
?  §?

r/j udziela kroju za dni 14 i form, 
przykrawa suknie, przyjmuje 

suknie balowe i do maszyny. — Poszukuje 
także miejsca uzdatniona Gospodyni, zna­
jąca się na krawiecczyżnie. Ul. ś. Rocha 461. 

(105-3-3)

K A S T
ogniotrwałe

F r y d e r y k a  W le s e g e
nabyć można w Krakowie jedynie

w  A g s i o y l  i l a  K o l x l k i v
SsIM lknokiego

w Rynku gł. pod Nr. 28.
(1888-103-j

' 7 sobotę dnia 8 stycznia 1881 r. otwartą 
zostanie

sprzedmż m ięsa
przy  Nowej Bramie ,  obok Małego Rynku, 

naprzeciw gimnazyum ś. Jacka.
W sklepie tym dostać będzie można mię­

sa wyborowego, wołowego po 46 cnt. kilo, 
wieprzowego po 54 c. kilo i cielęcego po 
48—50 c. kilo, ręcząc za czystość, szybką 
usługę i możliwe zniżenie cen od wyżej 
jodanych. r (108-3 5)

F r a n c i s z e k  Ś w i ą t e k .

M ie sz k a n ie
na P o d g ó r z u ,  składające się z trzech 
ubikacyj i kuchni, na I. piętrze, jrs t z po­

wodu wyjazdu do wynajęcia; 
oraz są t r z y  s l r z e i b y  nowego systemu 
jedna lefaucheux, jedna lankaster i jedna 

dziwerówka do sprzedania. 
Wiadomości udzieli właściciel domu pod 

iod Nr. 2  na Podgórzu, pierwsze piętro 
rzwi Nr. 10, popołudniu. (111-2-2)

~5C

Odwamtjąco- »otisept|ctny grodek kooguwcj^ey i 8 .pcbieghwciy do hM enic.nero pielggnow*ni» c*t 
i środek ochronny pr «ai * zwaźii^cma l *r - C . yi. FABERA.

E .c e ly p te . eieaey* do c t  i t i O y c b . m u .wlue «»4eU. " le m llą
w o n  » . s t j  ne4»wo>JUiym sr di.ern j>rte>iw g a l o w i  <ębńw ip rM h n ta ły ih l ,> d i » l e « »
grantoxme powittme w pokojMh, gadś c r  o . z i .  i® flBWitwijscjm xwpMihem

Ces. ro s jjsd  rząd wprowsd is esencję da ńst E7.e»>jptns w publiwnych iz . i td a  h jako środek
odwaniający pokoje ostb onorjeh i ja s środek lec.n c?y w paa z jtjc h  dolegli.cściaoli nst i krtani

Cena flakonu 1 zb - 20 cent. w. a.
Do nabicia *e w «j»U i„h znacznych a^teka-h i siiadach pachnid.-ł ; aó t *» anstr.- wfigior 

i zagranicy. Główny sżiad podpisany.
F e lik s  G r ien ste id l w yiednla. I., SflstwfeligM** N?. 7.

jffĘT' We wzijutkich m .ich sUadióh jest t.kże  zawtzi do nabjcia Dr. O M. Fabera odd»«raa 
ełynne, jeż w t.  1368 w Luudya ,• wiel iiu ineda e • fcd« t-ctone, c k. nprz. m jiltj do ost PURITAS 
do higienietnego pieljjgnowonia cgt, i konserwo aaia zę ; ó r .  (3170 14-16)

W KRAKOWIE utrzymają skłacy: J. Zaplatalski, K. Wiszniewski apt., Skórcraweki i Pólakie 
wtoz, Józef Tranczyński apt.. Józef Rudnicki, A. Siedlecki apt., W. Fenz. F. Br. Hahn i J. Czrnciel

rlśwa..

P laster T hapsia
LE PERDIEL-RE BO U L LE A U

jedyn ie p r z y ję ty  w Szpitalach  
jako najlepszy, najdogodniejszy, 

najpewniejszy i najmniej kosztowny 
ze środków

przeciw

KATAROM, KASZLOM, ZAPALENIU 
DYCH A W EK , PŁU C, C IER PIEN IO M  I  BOLOM 

REUMATYCZNYM I ARTRETYCZNYM, 
etc, etc.

TT T l  T T

—ł
J

Dla uniknięcia narzekań słu iarzu- 
canych plastrom naśladując; Thapgja 
Le Perdiel-Reboulleau wymagać na­
leży we wszystkich aptekach, rysunku 
i podpisów powyżej umieszczonych 

(poczwórnie zmniejszonych).
Sklnd w Krakowie w aptekach PP. Tran.-*, ń- 

skief/o i /Indyka.

(171 11-)

, Złota Esigga SicMj Polstej".
Trzeci Rocznik w yszedł z  druku i  roze­

słany został abonentom.
O t w i e r a  s i ę  p r z e d p ł a t a  n n  H o c z n i l i  

C z w a r ty !
Cena pojedynczego eg emplarza 10 marek ( «  złr.) 

Upraiza sig o j a k  n a j w c r e s n i e j i z e  z g ł u s z e ­
n i a  r o d z i n ,  pr» gnących być pomieszczonensi w IV 
B cznńn.

Blższyth szczegółów udiiela niżej podpisany wy­
dawca, kiórv tpk.o w y ł ą c z n i e  pr yjmnje przed­
płatę. (3370 6 10)

Poznań 1 grndnh 1880 r-
T e o d o r  t * y S .  Marcin 43

Ogłoszenie.
W a l n e  z e b r a n i e  c z ł o n ­

k ó w  T o w a r z y s t w a  K r e ­
d y t o w e g o  R ę k o d z i e l n i ­
k ó w  1 P r z e m y s ł o w c ó w '  
W K r a k o w i e  odbędzie się W 
dn;u 6  l u t e g o  1881 r. o godz. 
3ej popołudniu w sali radnej.
1) Sprawozdanie Dyrekcyi.
2) Sprawozdanie Rady Nadzorczej.
3) Udzielenie Dyrekcyi absolutoryum.
4) Wybór Członków do Rady Nadzorczej.
5) Wybór Członków do Dyrekcyi.
6) Wnioski Członków. (77-2-3)

Kraków dnia 6 stycznia 1881 r. 
Towarzystwo K redy t. Rękodzielników  
i Przem ysłowców , Spółka zarejestrow. 
z ogran. odpowiedzialnością w  Krakowie.

.1. H e r t r b .

k. urzędnik
przez nieszczęścia i choroby familiine, popadłszy 
w długi lichwiarskie, które mu wprost byt i s t a ­
nowisko zagrażają, pragnie w sposób rzetelny 
wydostać się z takowych, uprasza zatem ludzi 
dobrej woli i których cudze nieszczęście do lito ­
ści pobudza, o pożyczkę 700 do 800 złr. pod 
przystępnemi obnstronnemi warunkami, zabezpie 
czu jąc zwrot policą na życie i najlepszą repntacya. 

Łaskawe ofcrty 'nprasza się poste rest. „A. K . 
SO U " M r  . k ś w  adresować. L14-2-3)

Asystent farmacyi^Si
szczenią. Łaskawe oferty uprasza pod adre­
sem: p. A. Mecnarowski w Krakowie ulica 
Szczepańska (112-2-3:

Spnedaż wioa własnego chowa:
878 r. białe od 1 hektolitra wzwyż,

hektolitr po złr. 18 
„ „ czerwone od 1 hektolitra w zw yż,

hektolitr po złr. 21 
1875 r. białe od 1 hektolitra wzw yż,

hektolitr po złr. 25
IFIno w  ]bateik«tcSi:

1878 r. butelka 7/io litra  po 35 cnt.. 
1874 r. „ n « » 45 *
1877 r. Traminer „ n » »

Opakowanie po cenie kosztu. Beczki za 
lektolitr 3 złr. 80 c. Wysyłka za zaliczką.

m .  w u « t .
właściciel winnic w P o i s d o r f ,  

3351-14-40) w Dolnej Austryi.

Asystent farmacyi
zam iejscow y, z a  n a d e s ła n itm  d o b ry ch  
św iad ectw , z n a jd z ie  n a ty ch m ias t p o ­
m ieszczen ie  w  ap tece  „p o d  »<LorOi:ąu 
Jó/.ofa  T ra u ca y ń sK le p o .

__________(212-2-3)__________

L f ś n i ę * y
ze złożonym egzaminem rządowym, zara 
zem myśliwy, Czech, w średnim wieku, 
wolny od wojska, poszukuje odpowiedniej 
posady. Łaskawe oferty uprasza pod adre­
sem A . W . poste restante K r a k ó w .  

___________(211-2-3)___________________

P r .  H . S c h r a
mieszka przy nl- J a g i e l l o ń s k i e j  

pod L. 206 n a  I. p ię trze .
O rd y n u je  d la  n b o g ich  b ez p ła tn ie

od g o d z . 3 do 5  popoł. (1 1 8  2-3)

P o w o z y
s ą  do w y n a j ę c i a  każdego czasn  
we fa b ry c e  cu k ie rk ó w  4 F ł .  Ł l "
p iń sk ieg o  w K r a k o w i e
p rzy  u licy  B r a c k i e j .  (2597  15  )

I S "  S k ł a d  z a ł o ż o n y
Odznaczony na W IEDEŃSKIEJ WYSTAWIE 

POWSZECHNEJ 1873 R. MEDALEM.ZASŁUGI, 
w BERNIE 1876 R. DYPLOMEM HONOROWYM.

  T ylko u firmyHann* Sachs
w  W iedn ia . L. JAchtenafeq  / ,

największy skład wszelkich gatunków OBITWTA 
MĘZKTEGO, DAMSKIEGO i DZIECINNEGO, bar­
dzo gustownie i trwale zrobionego, zawsze na 

składzie w wielkiej ilości.
IMT" * A ł 4»*iny w y r ó b .  " W &  
Wyciąg z illustrowaneqo cennika: 

PANTOFLE PILŚNIOW E z podeszwa 
i skórzana od 80 c. do 3 złr. NAJI-EP E ■ 
FAŁDOWANE dla chłopców z lakier, cholewami 

d 3 złr. do 4-50. JUCHTOWE BUTY Z CHO­
LEWAMI dla mężczyzn, potrójna podes , 
przemakalne od 12 złr. do 14. UAMASZ1U LIE
ŁĘCE z podwóinemi TR 7F WIKÓWzłr. 6-50 nailep. W IELKI W Y B Ó R K/jl.WIMivv 
BALOWYCH atłasowych, z angiel. skóiki i la­
kierów. dla mężczyzn i P*ń .^K A A L IS Z K Ó W  Obfity wybór w s z e l k i c h  gatunków KAMASZKOW 
na ULICE i PRZECHADZKĘ ze SPRZĄCZKA­
MI z lastihgu, kozłowych, cienkich i lakięrowan.

Zamówienia z prowincyi będa punktualnie i sta­
rannie w ykonane, a towary nieodpowiednie wy  
mieniono. Illustrowane cenniki z dokładna wska 
zówką brania miary darmo i opłatnie. (2 4-30 
S k ła d  obu w ia  „zum  Hann Sachs'" 

 w Wiedniu, I., Lichtensteg 1 .

M I I I

I A S T M Y ,  kałtary i dnsf cA  » ustępują po użyć 
R u r e k  I / e v s H c u r s ,  aptekan
cui ^ o n n »>«)  23 & P a r i

aptnkaoh. (179 8

Poszukuje się
dzierżawy gospodarstwa
200—-300 morgów dobrych gruntów 
z porządnemi budynkami, w pobliżu 
kolei i miasta. — W dany w rasie
przyjm ie jx isz ii^ iija o  po­
sa d ę  z a  r z a d c y  w w i ę k ­
s z y m  m a ją tk iI I .— Ofeity priyi- 
muje W ilhelm  'Kutscha  w U s t r o n i u  
w Szązkn austryackira. Pośrednicy 
wytclucreni. (3 5 5 0  4-4)

POKARM » u  K I l Ć T
d la  w zm o cn ien ia  . l r i e c l  i o só b  w ftfłychi gtab y ch  
na p ie rsi lub io fiądelr, a]bo dotkniętych h l»  
d»c*lra i "ffń lnem  « sł« b le n ł r „, nHjprzy

jemmejszem i najstosowniejszem pokarmem na 
śniadanie je s t H X i 'X H o t l T  a r  t n i H I E .
Pokarm posilny i w zmacniający. przygotowany 
przez Pa n i , l i A \ C i | | | . ^ n R  w p u n  j , i
(Unikać fałszerstw i naśladownictwa,.

W  Galicyi we v\szystkich składai n mat. apre 
cznych i w głównych aptekach iS9 3-101

, dzisiejszego Niu ćo- 
łącza się podziękowania o 

najsmaczniejszym i dyttycznym do- 
wym środku „Nie kaszlaj“ (miodo­
wo zkłowy ekstrakt słodowy i kar­
melki) L. H. P i e t a c h  a i S p ó ł k i  
w Wrocławiu.

O d p o w ie d z ia ln y  rx $ d o §  D r u k a r n i  Jó»ef Ł*k żński


